
DŁUGOLETNI EKSPEDYTOR i NACZELNIK OCHOTNICZEJ STRAŻY 
POŻARNEJ KOP. JVHLOWICE“

Zmarł nagle dnia 21 maja r. b. w Swojezanaeh, pow. MleehowśMego.

W Zmarłym tracimy sumiennego i oddanego pracownika, człowieka 
szlachetnego i prawego charakteru.

Cześć Jego świetlanej pamięci.

RADNY M. SOSNOWCA 
B. ŻOŁNIERZ 1 BRYGADY LEG JONÓW, KAWALER KRZYŻA NIE
PODLEGŁOŚCI, KRZYŻA WALECZNYCH, KRZYŻA I BRYGADY, 

z m a r ł  d n i a  21 m a j a  1935 r .

Pogrzeb odbędzie się dnia 24 maja 1935 r. .o godz. 10 rano w Swój- 
e z a n a e h  ( p o n y . miechowski, st. kol. Miechów).

Cześć pamięci zasłużonego Oobywatela!

Rada fóiefska i Zarząd Hiegski m. Sosnowca

LW dniu 21 m aja 1935 r. zm arł w  Swojezanaeh, pow iat Miechów, po krótkich  i ciężkich cierpieniach

Ś. p. BOLESLAV
B. L E G JO N IS T A  I  BRYGADY, K A W A L E R  KRZY ŻA  N IE PO D L E G Ł O ŚC I, KRZYŻA W A LECZN Y CH . SR E B R N E G O  KRZYŻA

ZA SŁU G I, KRZYŻA I  BRYGADY I  W IE L U  IN N Y C H .
Radny m. Sosnowca. Prezes Koła Dzielnicowego B. B. W . R. w M ilów kach. W iceprezes Pow iatow ego Zw iązk u S traży  Pożarnych, Wiee-

kom endant Garnizonu S traży  Pożarnych Ochotniczych w Sosnowcu.
W  zm arłym  tracim y serdecznego kolegę i tow arzysza broni, k tó ry  o fia rną  pracą dla dobra Ojczyzny, zaskarb ił sobie powszechny szaeu 

nck oraz wdzięczną i trw ałą pamięć.
Niech Mu ziemia, k tórą tak  bardzo ukochał i o k tórą wałczył, lekką będzie.

ZARZĄD OKRĘGU I ODDZIAŁY ZWIĄZKU LEGJONISTÓW POLSKICH 
W  ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIEM.

HOŁS MARSZAŁKOWI
musi mieć wyraz zorganizowanej akcji

W ARSZAW A , 22.5. (avL) W ifwszy 
stkich punktach Polski, w miastach, 
miasteczkach, wioskach, kołach i róż
nych warstwach społeczeństwa powsta 
ją inicjatyw y i wysuwane są najp rze
różniejsze form y uczczenia pamięci 
Marszałka Piłsudskiego. Rodzą się p ro  
jekty pominków, wydawnictw, b u d o 
wy, fundacyj itd.

W szystkie te inicjatyw y sam orzut
ne nie są ze sobą dotychczas, skoordyno 
wane i rozproszkowują na 'tysiącznych 
odcinkach akcję, która powinna zostać 
skoordynowana.

J p ’-' się dowiadujemy, skoordyno 
wanie tych wszystkich inicjatyw  nastą  
pi w projektowanem  utworzeniu na
czelnego komitetu uczczenia pamięci 
Marszałka.

W komitecie tym wzięłyby udział 
najwyższe czynniki oraz przedstaw icie 
le wszystkich ważniejszych organiza- 
cyj społecznych. Z togo powodu pożą- 
danąby było rzeczą, aby z realizacją i- 
nicjatyw, które już się wyłoniły, in i

cjatorzy zechcieli jeszcze kilka dni za
czekać na  możność skokordynow ania 
tej akcji z genoralnem i wytycznemi, 
jakie ustali- kom itet naczelny.

W tej spraw ie oczekiwane jest w 
najbliższych dniach ukazanie się spe
cjalnej odezwy.

Robotnica w Wolbromiu wygrała ćwierć msijona złotych
' W A R SZA W A , 22. 5. (wł.) W  dzi- 
siejszym  dniu ciągnienia wylosowany 
został m iljon złotych. W ygrana  padła 
na  nr. 87.111 — sprzedanj7 w  jednej z 
ko lek tur w K rakow ie.

Nabyw cam i poszczególnych ć w ia r
tek są m ieszkańcy rozm aitych m iej
scowości. T ak  więc po 200.000 zł. w y
grali: pracow nica fabryki wyrobów 
gumowych w W olbrom iu p. E ., dnob-

Huragan szalał pod Tarnowem
Około sto domów I stodół — zniszczonych

1 TARNÓW , 22.5. (wh). W  powiecie 
dąbrowskim  szalała niezw ykła burza, 
przechodząca chwilam i w7 orkan. H u ra  
gan pow yryw ał drzewa z korzeniami 
w wielu ogrodach i na drogach, znisz-

Narada u prezydenta Ftżplitej
" W A R SZA W A , 22.5. (wł.) 
dent R zplitej p rzy ją ł dziś popołudniu 
na dwugodzinnej łącznej audjencji p re

ezył 14 domów i 75 stodół. 30 proc. 
szyb w powiecie zostało wybitych. IV, 
czasie burzy padał g rad  wielkości ja ja . 
W ielo osób odniosło obrażenia.

m jera Sławka, generalnego inspektora 
sił zbrojnych gon. R ydza - Śmigłego i 
m inistra  spraw  zagranicznych Recka.

ni kupcy pp. P . ze Skały pod Ojco
wem oraz I. z K rakow a, wreszcie p. 
F ., zam ieszkały w Żupranach n a  W i- 
leńszjLyźnie.

Zderzenie się samochodów 
w Sopotach

GDANSK, 22. 5. PA T . W  Sopotach 
zderzył się samochód póleiężarowy z 
osobowym, przyezem oba wo-zy zosta
ły  strzaskane. 4 osoby odniosły cięż
kie rany-, a 3 inne lżejsze. W ypadeló 
spowodowany został przez szofera sa
mochodu póleiężarowego, k tó ry  był w 
stan ie  nietrzeźwym . Szofera tego na-* 
tychm iast aresztowano.

Przemytnik z Sosnowca
Śląska straż  graniczna p rzy trzy 

m ała w Sosnowcu, zam. przy  ul. W ar 
szaw skiej K ohna H askla pod zarzu 
tem  przem ytu. W m ieszkaniu K ohna 
skonfiskowano 12 kg. jedw abiu i kil
ka kg. pończoch jedw abnych, pocho
dzących z przem ytu. Spraw ę przekazu 
no urzędowi celnemu w Sosnowcu.

I Przemysłowcy! Wytwórcy! Kupcy! |

VI T A R G I  K A T O W I C K I E
odbędą się od 25. V do 10. Vł

Informacje: Zarząd Targów, Tereny Wystawowe lei. 51868, jj

Gony ogłosześ
/.a w iersz m ilim e
trow y  przed 1 zlo ty  
w tek śc ie  50 gr., za 
tek s te m  40 gr. Oglo 
sz^n ia  tabe larycz- 
r e  50 proc., a  św ią 
teczn e  25 proc. d ro 
żej. D roune ogło
szen ia  po 10 groszy 
Dla poszukujących  
pracy  5 gr. za vry* 
raz. N ajm niej 1 zł. 
Za zestrzsżsr.ia miejsca 

dolicza się 25%

EXFRES ZAGŁĘBIA
Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 

Redaktor naczelny: WITOLD FABRYCY. 1o % ,

P re n u m era ta  w y
nosi m iesięcznie

zf.
A dres R edakcji, Ad 
m in istracji i D ru
karn i) Sosnow iec, 
ni. T e a tra ln a  la  
Telefon R edakcji 
6-92, A dm in istrac ji 
4-97, D rukarn i 4-94.
Konto czekowe a n . 
m  Katowice 304' 24?

E 3 S £ lS 8 S iS 3 g g S S S S 5 @ ^ g B S S i B

f i l i l l * !  jFI A  i '  V .  K IELCE, Kilińskiego 18, teł. 18-78; BĘDZIN , Małachowskiego 24, teŁ 588; DĄBROW A, 3-go Maja 14, i
U l J l J & m * .  V .  ZAW IERCIE, ul. 8-go Maja 5, teł, 87; CZELADŹ, Plac 11 li-topada 8j GRODZIEC, ulica Kościuszki,

te*.
teł. T

Dziś pełna taiiela wczorajszego ciągnienia
Rok X. Nr. 149 Sosnow ice, czwartek 23  mała 1955 roku, Cena numeru 1 0  groszy*

"SETTgaB Ę  JWBSg F  Y S E B S T ''



Rada ligi n a ro d ó w
(i N i'.'\V A, Tl. f». (wł.) Rada Ugi

.i:-;-<tii(V.v nu dzisiejszom puufncm po- 
d z e n  i u zamianowała m. in. profe- 

Ara uri'.wiTsvtotn warszawskiego Cze 
..'•jwji Riałolirzeskiego członkiem ko
li is ji współpracy intelektualnej. -Min
iowani zostali również członkami tej 

misji |>. Oholański. członek .sowiec
ie !  akademji nauk oraz chiński uezu 
v "Wu - Szi - Fee. Po dokonaniu kil- 

m innych nominaeyj do komisyj lt- 
ęi narodów rada odbyła posiedzenie 
nihliczne, .które zajęło się przede- 
ics/y-tkiem raportem komisji manda- 
owej.

Członkowie syndykatu dziennikarzy
nie mogą praco w? ć w . Gazecie Warsza skle]“

W ARSZAW A , ‘22. A (wł.) Dziś od 
było się pierwsze posiedzenie nowego 
zarządu syndykatu  dziennikarzy war 
szawskiełu Na wstępie posiedzenia 
przewodniczący wezwał wszystkich o- 
heenveh do uczczenia przez powstanie 
i jednominutowe milczenie pamięci 
Marszałka Piłsudskiego, poezem jed
nogłośnie uchwalono złożyć 100 zł. z 
funduszu syndykatu  dziennikarzy na 
pomnik Marszałka w W arszawie.

Następnie powzięto uchwałę w 
sprawie „Gazety W arszawskiej .

Uchwała ta. brzmi następująco:
„Syndykat dziennikarzy warszaw

skich potwierdza uchwałę swego pro 
zydjum z dnia Ki maja, potępiającą 
stanowisko „Gazety \Y arszawskiej 
wobec żałoby narodowej po zgonie 
Marszałka Józefa  Piłsudskiego i opie
rając się na art . 2 i IG s ta tu tu  s tw ie r 
dza, że współpraca członków sy n d y 
katu dziennikarzy warszawskich w 
wydawnictwie ..Gazeta W arszawska 

niedopuszczalna".

et Uł.a O;

M a m  !
Żądajcie w apte- 
kach i skład, apt 
hygjeniczn. przy- 
sypki dla dzieci

P u d e r
z (kogutkiem)

utrzymującej cia 
‘ s dziecka w zdro 

wiu i czystości.

KTO WYGRAŁ NA LOTERJI?
Pełna tabela wczorajszego ciągnienia

l i II c iągnienie
Główne wygrane

1,000.000 złotych Nr. 87.111.
Po 10.000 zł. N r .:  83910 129765.
Po 0.000 zł. N r . :  2237 31232 42818 

53032 5(5501 66044 146223 15894(5
171305.

Po 3.000 zl. N r .:  12S10 16002 161,12 
19743 37502 43337 63251 66402 70227 
72937 75265 77180 82159 97833
100060 110776 122001 131702 133432 
143267 146705 164221 164610 1.66731 
162983 173282 178258 183505 1S4G32 

P o 1.000 zł. N r .:  5147 5717 10013 
13337 15684.19654 25400 27432 35404 
37449 42486 46480 51252 53176 69621 
74567 79058 85353 85971 -93961 91720 
95492 99286 105059 105045 113945
114191 118682 123401 124222 126047 
126566 128510 180981 134354 136812 
140261 144938 151365 152384 154632 
158462 159117 164228 166139 166744 
167443 170809 17748,3

Wygrane po 200 zł.
■ a r  6l  272 328 81 416 65 512 16 18

6S-2 844 9-73 1061 102 321 25 404 518 
.57 640 6-7 846 2089. 105 8  31 385 416 
608 63 67 812 73 90758 3148 6 6  218 
6 7 '’842 432 4 0 :'638' 62 733 '808 920 

(SG- Si*- 49 4076 83  127 -67 345 .433 69 
■ 576.97, 663 887 980 5089 106 45 259 
323 91 515. 37 70 730 856 67 6147 
234 350 500 602 19 83 800 959 69 
7088 41 266 523 50 83 697 816 60 74 
981 8044 59 110 18 253 364 423 70 
85 553 602. 15 29 57 707 899 961 71 

'9154 84 .'93' 210 314 25, 32 69 477 8 6  
563' 96  859 92 912 94 10074 257 315 
21 77 540 83 6 6 8  81 817 37 98 973 
11552 -697 703 90 12064 87 135 210 
338 494 521. 69. 756 96 13047 93 124 
39 292 350 91 98 403 634 6 6  773 931 
43 14020 45 174 321 45 406 49 559
617 3 i  77 786 978 15017 60 154 75
236 6 6  478 629 713 872 98 16134 64
262 365 433 502 31 61 607 48 98 7.41 
62 876 17017 153 202 529 610 15 724
36 75 18000 9 110 27 215 63 59 8 8  

•321' 405 41 567 972 90 19077 128 60
<(25 69 214 79 757 809 36 901

. 20013 14 150 237 399 419 524 49 
85 620 767 804 45 940 21070 208 47 
301 15 37 444 687 709 87 869 944

'22038 39 106 34 26576 478 6 6 5 ' 97 
717 873 91 916 23013 21 32 39 99 
102 222 304 17 499 634 788 24013 59 
67 .165 239 6-1 81 407 28 94 820 42 
67 25361 716 40 78 822 984 26138 
42 65 74 321 70 592 643 6 8  867 27149
96 2 5 7 ,7 0  ,331 75 8 8  574 682 751 78 
910 96 28Q1.3 4.3 147 225 67 681 798 
935 25123 29 60 24.3 463 516 610 75?. 
920 59 67 30005 25 41 98 120 58 
300 543 631 49 821 84 915 31101 55 
$2 335 ,410  26 544 815 62 6 6  940 93 
32019 99 369 80 404 533 44 611 19
80 33078 103 83 233 94 318 32 64 417
37 529 30 67 775 892 904 6  55 34143
81 215 400 81 46 619 70 71 82 85 761 
35.052. 124 229 8 8  98 365 545 71 89
618 786 808 61 926 36013 24 25 55 
67 100 30 33 342 628 703 '37010 26 
87 -131 271 350 99 606 551 611 52 
704 15. 9.3. 828 917 60

38173 265 ,78 300 3 56 57 461 532 
72 631 874 90 945 39108 60 82 269
97 93 436 560 833 54 903 48 51.

40217 325 61 96 444 513 27 55 661 
777 82 824 900 41042 62 149 77 440
529 84 85 617 25 702 10 64 70 878 92 
928 72 42030 62 82 190 306 73 440 678 
87 ,740 70 894 43001 47 74 205 306 3,1 
62 S9 477 561 87 880 82 91 914 17 
44172 73 8 8  316 30 33 35 509 17 42 
54 679 744 51 919 45120 28 51 210 12 
49 52 347 6 8  400 46015 90 111 62 310 
q= - , ^ 8 9  6 8 9  7 1 5  8 7 8  901  47375 736
90 ł o i  ^  l 9n 72 95 48013 92 165 66 
17 RŚ- A, J o  12 7 4  81  581  6 0 7  7 3 6  7:  8 2 j - 4 4 ? 30 49028 47 76 78 141 89 
2 /6  47d 516 78 606 98 850 987.

5C025 230 302 19 91  4 3 3  5 3 3  4 5  6 9 5  

704 823 71 932 39 51002 85 127 63 
338- 571 73 601 33 75 792 953 52241 
56 .5 3  89 412 516 31 6 8  628 717 822 
46 90 941 44 53051 112 8 6  263 628 92 
700 06 59 862 902 04 94 54083 154 83 
222 529 39 753 810 972 94 55092 446 
77 95 536 614 31 448 76 847. 967 75

548 75 659 758 ,05 $32 34 .42 902
58001 134 288 444 522 93 739 63 99
887 973 59002 32 172 270 665 909 50

60019 74 116 68  79 219 58 324 37
451 510 92 633 71 716 34 47 840 912 
61273 307 469 520 77 94 782 94 970 
74 97 62025 102 96 245 404 42 82 6 6 8  gg ,-3 4
716 35 53 876 929 63185 374 81 82 j 5 4 9  9 9

201 -69 362 431 731 84 47 83 981
132006 61 210 65 '73 443 523 33 684 
07 741 133035 54 ISO 312 45 47 556 
678 770 S 7 C 9 U  46 134049 176 271
84 593 604 330 077 135012 15 110
272 347 02 520 616 54 784 830 44 959 
64 136061 90 154 58 234 329 49 635 

7& 813 .90213 137028 120 462
645 767 871 94 138107 247

401-52 632 55 773 .859 926 64083 108 7 5  a  ( 8  22 443 S3 -642 7S7 98 139019
34 84 313 406 07 90 5SS 90 681 774
65 94 946 65008 158 '65 8 8  261 '359
456 95 991 96 600 37 835. 38 6602S 
110 307 437 646 6 8  8 6 8  913 54 67010 
19 92 101 35 320 41 53 84 506 807 
984 68256 415 530 47 6 C 62 651, 84 
733 34 36 822 975 91 69111 26 90 245 
74 371 567 78 621 304 87

70121 234 6 8  69 339 72 524 606 59 
82 792 71026 35 8 8  89 179 208 92
352 54 400 06 30 78 507 626 710 921
26 72003 29 90 181 354 481 503 51 
748-73118 43 521 628 796 804 969
74200 32 339 428 65 6 8  613 82 7S3 
813 59 922 75080 203 372 95 504 29 
684 743 806 928 ’6 8  75 7603S 62 246 
393 435 968 621 80 753 76 77143 72 

-253 368 78 503 08 77 617 82 770 85

63 250 429 541. 03 716 839 
140066 134 263 1)3 324 ,404 81 513 

636 81 769 8-11 -14 85 905 83 141048 
156 58 233 63 65 71 72 SOI 60 79 418 
6 6 7 7 0 8  35 80 909 95 142143 62 204 
449 556 99 623 77 743 819 936
14-3028 15 93 419 '5 5 8 -7 4 9  54 920
144057 117 33! 472 604 74 85 835
145103 80 231 397 423 557 74 661
751 62 847 919 34 146082 165 75 82 
■96.237 51 307 41 55 4 7 3  5 3 s  98 653 
758 -864 147010 105 89 256 303 06 
704 53 96 148342 52 471 614 900 32 
52 91 149125 36 8 6  250 53 79 340 56 
85 456 534 702 20 24 875 .900 150130 
208 8 8  99 567 730 42 854 6 6  925
151035 39 51 333 561 97 98 643 93 
94 700 20 67

QftR Q1 7R047 183 91 4^2 4° 89 542 49 152000 133 222 325 89 661 726 861
l? 5  TO36 42 6 «  721 75 S »  »» » !.»»?.»««* « 57 *1

368 921 76
80057 108 89 314 28 65 87 402 12 

514.29,885 91054 104 24 16 71 91 219 
309.- 21 75 71 414 576 724 .865 914 56
61 82033 208 62 301 407 20 40 562
77 682 84 772 841 967 8 8  94 83065
92 135 289 402 697 909 30 35 38
34041- 293 331 503 24 33 43 772 85050 
112 .24 237 98 525 797 856 902 86015
51 100 51 383 524 61? 25 762 . 87056
96 306 28 37 41 474 567 73 643 748 
76 826 954 88062 103 61 71 201 26
87 93 383 441 67 532 636 94 815 34
40 930 89050 51 100 17 249 60 316
12 84 418 630 58 96 754 77 841 48 82
925

90005 16 75 80 127 14 55 234 36 
8 6  93 302 436 608 82 715 27 53 814
1.9 922 91045 71 122, 79 270 301 96
401 83 510 30 611 838 73 983 8 6
92069 129 262 331 457 79 948 667 79 
725 37 92 857 93006 94 139 .333  62
65 537 667 784 92 94002 8 6  156 363
•89 408 47 83 519 783 .819 95077 223 
374 403 59 61 511 56 58 77 808 84 
96052 117 61 211 384 400 41 609 34
90 713 36 817 29 35 925 97099 243 
82 89 400 37 510 20 651 831 92 942 
63 98156 232 36 46.3 95 500 75 637 
758 90 91 824 903 10 33 72 99046 58 
121 351 63 411 30 842 991

100074 161 76 240 41 309 47 615
48 754 808 40 101162 87 238 65 339
49 529 72 133 974 102002 7 61 87
145 70 282 364 545 85 681 948
103004 26 313 61 69 407 36 41 630
855 8 6  962 104001 92 246 402 19 536
935 77 105009 28 80 106 15 214 26
63 331 70 99 423 526 42 70 93 693
924 98 10601.9 74 132-280 304 422 98 
520 65 789 107125 218 312 69 91 94 
539 675 814 9.51 10S09S 147 347 8 6  
446 593^ 682 809 67 81 924 109093 
172 205 72 385 430 501 52 53 652 63 
81 702 14 45

110117 201 4 32 67 340 53 72 76 
413 20 30 507 619 111005 63 81 176
208 27 28 92 97 321 23 75 722 29 972
77 112184 294 300 401 678 87 791 
930 6 6  113039 8 8  130 2.28 35 93 304 
30 50 77 464 90 97 516 31 78 707 9 
.99 114028 173 268 S411 45 475 537 
882 8 8  942 115028 45 140 8 8  315 400 
9 32 48 61 526 718 19 21 50 841. 946 
71 116025 303 19 73 530 646 827 60 
117045 120 52 79 95 205 51 337 413 
510 628 709 30 864 979 118125 30 
470 504 20 601 16 714 31 48 900 6 8
119084 201 43 345 51 515 67 8 6  695
774 936 49 87

12001-3 79 319 405 65 508 32 717 
29 8 6  833 63 80 89 953 121196 207
91 329 408 63 228 42 741 63 821 78
79 960 122 L03 37 55 72329 63 471
542 613 57 726 54 860 943 123057 
311 40 77 418 35 646 96 714 34 37 
89 884 96 124214 315 490 714 814 
qo r t o  7 3  9 2  125004 35 103 270 344 
98^583 90 856 92 941 126135 380 95
i ° 7  E o -6 o L 3 5  5 1  6 3  9 2 7  9 9  327075 
7 7  S d 2£ ; 7 1 4  9 5 7  1 2 8 0 4 -1 04 316
< / o d o  59 634 760 32 97 811 87 9 7 3
1291142 343 774

01 43 98 495 502 51-621 45 735 8 6  
92 8S9 959 8 8  154074 165 221 339 84 
567 748 8 6 6  .901 71. 155075 130 93 214 
59 61 340 475 531 706 34 61 S73 923
156107 65 6 6  226 309 17 467 75 510
55 89 698 720 6 8  805 30  911 157041
45 220 32 47 361 63 494 526 646 70
89 715 52 55 62 937 158032 53 77 123 
319 6 6  697 76.3 804 956 159147 '7 3  77 
303 79 664 790 915 35

160070 202 62 321 59 417 32 49 508 
34 602 84 825 55 51 82 1610.12 35 36 
53 225 320 80 493 565 71 839 64 80 
906 72 162026 48 187 263 308 433 532 
629 781 815 973 163117 1.9 41 218 76 
469 538 655 87 827 61 989 164114 220 
300 14 409 506 602 710 925 165058 
182 283-509 650 726 80 854 98 909 .25  
95 166098 159 213 16 22 80 437 598 
765 851 64 543 167029 44 72 91 106
56 59 252 320 405 53 93 585 96 613 
80 733 57 839 57 83 168040 53 121 
42 51 78 217 46 .386 647 61 530 87 715 
897 968 169131. 90 253 352 99 407 529 
45 643 78 73-5 923 80 92

170131 61 338 430 74 8 8  572 660 
731 819 4 0 .9 3 9  83 171308 21 56 510 
761 94 934 71 81 172003 6 6  6 8  228 
64 72 356 477 523 705 31 893 173183 
275 80 98 3-37 538 94 608 23 727 861 
80 8 6  995 96 174013 109 268 333 64 
93 654 713 44 804 21 29 175068 97 
291 305 495 504 8 8  95 615 81 793 809 
74 176006 227 29 40 53 96 476 592 
670 79 759 76 77 834 76 952 177283
300 3 458 81 96 581 637 67 178141 
70 249 97 99 533 82 607 73 81 93 73-5 
61 842 1.79216 324 72 402 646 95 718 
63 801 180016 35 81 259 60 95 98 99 
304 18 409 97 625 96 712 48 85 824 
910 181020' 38 142 320 8 6  98 561 613 
85 760 63 865 920 182004 126 59 205
301 30 570 90 672 803 900 74 183065 
79 209 21 91 379 483 98 506 685 756 
852 184143 98 602 94 372 706 804 937

99 799 527łd  72 339 89 ?72 832 54406 
17 940 55371 440 732 950 56846 50
57015 70 110 448 584 948 58406 57
916 59195 309 495 840 91.

60040 139 65 458 548 65 732 61022 
79 237 366 462 752 98 981 62090 23-1 
49 414 748 63633 64432 606 65455 552 
644 77 872 66168 334 85 67167 620 
880 87 974 68016 23 25 403 581 72‘ 
69025 110 70 346 7G590 714 71698 763 
72447 617 783 806 936 97 73047 333 
638 48 995 74144 243 331 43 79 762 
75G31 208 464. 72 721 804 972 76067 
203 16 19 360 862 957 77277 540 601 
746 78036 613 710 79098 170 923.

80156 560 S19 81098 152 64 490 522 
624 40 58 82 723 82195 245 507 743 
855 83274 84177 229 575 83 990 850i? 
696 7G9 901 43 86165 96 267 361 79
741 950 54 87299 383 971 83231 523
63 753 905 896.71 715.

90147 360 649 718 805 . 91099 187
205 316 8 6 8  97 92194 2Q8 518 622
93063 266 464 611 751 94061 613 43 
95085 239 41 477 6 8 6  976 96965
97045 ,808  87 98133 245 69 979 99.988

100048 55 84 210 29 390 659 785 
101188 467 767 917 18 20 102028 48,6 
551 640 779 929 10.3063 115 439 81 
G5 708 56 104131 592 746 63 97
105013 156 .260  89 338 494 511. 869- 
106595 600 19 781 107303 59 90 .746. 
981 108244 630 842 109017 163 922 
.48

110226 620 36 64 73 806 17 47
111052 98 101 55 8 6  744 994 112086 
149 250 97 397 680 707 89 113286 
429' 624 ' 6 8  795 114001 65 172 397' 
396 519 46 727 999 115142 245 424 
540 702 835 116501' 05 ,760 76 992 
117310 818 118180 ' 6 8 8  887 '923
119362 410 719

120050 77 390 740 121153 450 90 
92 514 649 122007 263 82 123039.182 
6 8 6  124086 182 409 815 125147 99 
663 734 842 954 126007 93 113 41 8 8  
957 67 127362 853 128013 362 853
128013 309 769 129203

130204 308 27 28 436 49 813
131409 738 971 132164 566 133543
642 705 14 8 6 8  134161 465 93 940
135091 453 83 992 136034 47 48 '95 
214 70 365 504 623 1S7047 293 924 
138210 4-5 339 973 139491

l ii ciągnienie
W ygrane dodatkow e 

po 500 zł.
7 726 998 1371 439 2025 264 394 

940 48 3365 779 4187 873 5148 618 
895 6457 663 7044 1 9 3 .4 4 6  501 622 
8049 219 531 824 54 934 9249 10168 
514 641 706 20 26 90 849 995 11006 
261 78 671 838 929 12378 761 13302 
702 51 14061 15049 62 80 265 432 67 
912 16064 195 316 690 952 92 17026 
43 438 817 964 18072 582 629 730,858 
19252 405 548

20071 251 57 346 843 5 5  21012 102 
985 22256 354 440 545 846 72 23078 
420 25 601 846 24021 83 604 831 
25205 621 903 78 26124 283 708 28160 
261 369 828 45 29062 366 8 8  30208 
53 432 597 31291 884 32065 281 521 
97 890 911 30389 443 606 37 982
34065 211 324 35026 449 706 40 982 
36616 943 72 37040 121 264 742 806 
67 98 38139 934 39162 463 665 40037 
150 285 383 935 41372 465 941 42085 
204 360 548 94 943 43055 208 312 
519 6-31 47 782 835 904 44018 8 8  465 
688 .

140065 315 433 837 948 141164 232 
616 40 84 715 83 142269 814 14-3283 
655 865 144089 78 421 145150 84 786
591 146137 327 545 147205 883
148278 907 78 149679 849 150109 6 8  
729 834 935 151113 16 350-758 152158 
269 595 706 153071 402 84 839 56 
154059 287 383 480 587 726 155403 
25 156011 417 799 157055 448 645 
722 828 158115 706 159127 236 458 
585 732

160006 131 273 600 7 774 934
161478 572 76 947 162054 275 450 
525 74 743 163154 285 408 967
164160 572 76-3- 165094 166 99 700 87 
166305 34 71 445 503. 802 .932 167479 
•526 610 168087 380 554 651 169010 
449 786 847 170342 920 171312 572 
677 172112 325 699 899 173352 643 
8889 174087 947 175008 18 114 46 201 
313 544 914 176190 444 505 812 
177188 600 178464 920 179035 290 
430 579 600 726 840 180038 97 338 
6 8  508 97 822 38 181021 507 639
181132 50 52 277 439 695 858 72 922 
49 183881 910 184243 326 494 796 
840 961.

IV ciągnienie
W ygrana po 500 zł.

318 917 1058 382 821 3165 221 317 
780 996 4158 409 607 744 5373 403
592 536 83 7387 895 9632 10138 465 
85 11050 12212 69S 13491 14178 561 
78 626 15055 719 16353 17219 606 761 
78 18755 20289 714 21313 471 641 22014 
253 479 555 821 971 232120 773 816 906 
24648 784 226042 106 703 44 917 27325 
712 16 28854 21144 30355 693 8 6 6
31808 32378 634 33210 439 944 3404- 
315 884 35029 596 612 722 36176 594 
37202 3911-3 670 40093 41074 42024 
40 43146 218 695 883

45437 533 49 672 8 8 6  47172 476 80 
48091 276 737 841 457

49457 50332 446 669 51381 448 61?

60099 461 799 o l434 591 62060
63947 64655 65328 786 66335 719 67400 
68674 69005 282 70201 913 71116 762 
899 72173 576 73926 74247 75357 450 
838 76642 77052 484 776 78027 302 
809 52 79010 78 630

81401 546 60 82630 S3847 84018
336 86229 349 634 88174 380 979 8966’! 

90273 91387 558 92134 84 410 536 
91233 571 867 93163 704 85 94028 

152 609 72 95081 540 743 96902 19 
44 84 97134 782 937 64 98460 ' 702 
99537 75.

100568 ' 859 97 101026 602 89
102249 638 864 103614 104361 874 
105137 400 832 106459 -640 930
107693 109416 592 795.

110062 111138 429 112035 645 46 
902 113033 294 673 906 57 89
114167 703 98 863 115457 611 45 
819 116085 759 117506 ' 665 119347 
744.

12 0 i7 6  275 408 46 576 652 122202 
919 123029 642 822 951 52 124016 62 
916 .125329 82 409 126857 127211 505 
128270 12958 1 344. .

130482 .131459 966 133399 579 937 
134240 ! 384 687 921 185223 136120
'2-37 575 137476 562 1S8260 485 632 
,886:912.
! 140-346 6 8  4 2 9 b 801 141633 895
142090 807 909.-143121 4 3 6 .5 4 2  70
898 144145 145669 '6622 53 147-359
148011 149015 387 ' 557 850 151121
390 923 152184 778 153135 87.332 436 
155012 670 920,1:56033 106 201 - 333 
509 157912 ,158586  159463 578 828
162628 756 16-3192 163192 609 756
994 '165104 167648 974 169017 170385 
17 4442 '663  172056 341 625 • 173335
456, 174335 '642  982 17-5203 479 678
176003 149 222 .432 810 177996 299
620 180306 836 911 182190 755 183836 
951

Wygrane po 2500 zł.
478 20038 296 387 90 513 31 .773 

803 960 35S2 667 4073 252 669 819 
5557 653 7622 920 32 6433 618 973
7435 57 79481 70910015 370 11571
12157 74 932 13252 14463 15308 695 
882 17550 1S187 349 <*70 19159 20120 
75 306 22500 620 23474 82 24474 93 
25403 26443 663 27669 28536 29040 
R352 441 30243 32294 649 34182 35230 
343 542 622 36472 697 781 37532 9337. 
38398 39355 753 41289 337 429 594 
838 43858 953 44092.

46202 75 48016 26 307 49138 50067 
393 630 51154 83 592 967 52049 617 

3026 55677 57061 58368 59025 167
61013 55 420 62339 449 681 792 995
63024 332 892 64320 970 65732 85!
66363 69 745 67451 749 69299 301
70016 100 71279 336 922 73836 74133 
79 842 75117 669 76915 79097 209 d44 
80153 502 860 81142 331 82394 83214 
458 598 84185 85807 86140. 813 14 
87583 634 834 81122 484 89034 62 272 
711.

94091 133 904 95508 57 64 96284 
360 687 97794 99S31 843.

100417 101681 102272 569 751
103274 392 512 896 104465 529 914 
105194 665 856 106025 416 525
107046 78 696 108035 850 109113.

110475 585 111039 437 43 561
112106 450 771 76 113127 605 853
114122 214 309 829 31 115126 116399 
117022 446 118023 119097 209 923.

120087 159 997 121946 122374 504 
123198 1240-59 253 8-3 S99 981 126277 
127992 128197 1299-50.

130070 185 286 604 47 830 131468 
709 991 132257 338 408 133393
134942 135172 556 S26 136905 137501 
663 776 139563.

140138 330 727 141202 . 511 873
142094 416 -597 933 144541 984 14-5461 
146123 147099 232 671 980 1432S4
149207 472 .150114 30 41-5 563 875
151006 944 152362 466 504 153-561 932 
154049 834 155077 838 90 1' 156094 
657 961 158056 249 411 573 843
1 5 9 2 2 4 .6 1 4  160648 161239 680 796
827 74 971 162222 714 161680 165093 
5-11 944 55 166012 48 74 84 167016 
420 22 942 168695 169717'170101 352 
816 171638 813 172359 93 173067 126 
174000 6 6  386 526 774 175363 463
761 958 176337 40 442 647 177363



Musimy zdać egzamin życiowy
„...Ja, moi panowie, swój egzamin 

zdaiem, Chciałbym natomiast, moi 
panowie, aby każdy z was, kładąc si? 
do grobu, tek samo dumnie mógł o 

.sobie te same słowa powiedzieć: 
„zdaiem egzamin życiowy'*.

JÓZEF PIŁSUDSKI.
(Z przemówienia na Zjeźćzie Legjo 

nów w r. 1922).
et

Miną) pierwszy tydzień żałoby. 
Skończyły sic uroczystości żałobne. Z 
czoł naszych nie ustąpi! wyraz smut
ku, ani z serc naszych wielki ból. Ale 
na inyś! naszą napiera coraz bardziej 
to, co Józef Piłsudski nazwał ..pra
wem bytowania".

Musimy spojrzeć rzeczywistości w 
oezv. Bo tego przecież uczył nas zaw
sze" i wszędzie. Uczy! tego twardego 
spojrzenia w niemniej twardą rzeczy
wistość najpierw tych, których wy* 
brał jako swych najbliższych uczniów, 
a potem cały naród, bo i ten z biegiem 
czasu stał się Jego uczniem-.. Uczył 
nas wszystkich, że nie majaki jako- 
wyehś urojeń doktrynerskich, nie 
wsłuchiwanie się w podszepty obcych 
boastrnkeyj ustrojowych, nie atawiz
mem przeszczepione formuły i nie teo 
reiyezne programy, naginane przez 
doktrynerów do życia, mają być buso
lą i drogowskazem — a jedynie i w y
łącznie ta realna i konkretna rzeczy
wistość, ta swoista potrzeba narodu i 
państwa, która stanowić ma kategory
czny imperatyw naszego postępowa
nia.

W chwili więc, gdy ochłonęły na
sze dusze z pierwszego naparu tego 
przeogromnego ból u, jaki targnął nami 
na wieść o Jego zgonie, gdy „prawo 
bytowania" coraz twardziej domaga 
się, byśmy sobie uświadomili rzeczy
wistość polską bez Niego — musimy, 
zbywszy się patosu żałobnego, unika
jąc przyoblekania myśli w spowicia 
frazeołogji, znaleźć odpowiedź na wy 
łaniająee się z dusz miłjonów obywa
teli pytanie: co dalej?

Pytanie to nowe, zaprawdę po raz 
pierwszy zaprzątiijąeo nasz® umysły. 
Nie potrzebowaliśmy go stawiać, póki 
On żył...

Bo przyzwyczailiśmy się przez 
dwadzieścia łat ostatnich życia naro 
du — najpierw my, którzyśmy na Je
go zew ruszyli do boju o niepodległość 
a patem stopniowo wszyscy w wolnej 
Polsce, i ci, co w Nim widzieli Wo
dza Narodu, i ei, co przeciwstawiali 
Ma własne doktrynerstwo łub co gor
sze złą wolę — że nad wszelkiemi wieł 
kiemi problemami Rzeczypospolitej u- 
nosi się Jego czujne oko i wszyst- 
kiem, eo w Polsce się dokonuje, ste
ruje Jego moena ręka.

Cale brzemię odpowiedzialności — 
bez względu na to, że dzielić je chciał 
i chętnie dzieli! z innymi — cale to 
moralne brzemię spoczywało wyłącz
nie na Jego barkaeh.

Spoczywało na Nim wtedy, gdy 
najwyższe podejmował decyzje — wie 
dy, gdy mówił, gdy pisał — wtedy na 
wet, gdy milczał w behvederskiej sa
motni.

Dz‘ś idziemy w życie — bez Nie
go- .

Dziś to brzemię z bark Olbrzyma i 
Oen.juęza przenieść się musi i rozłożyć 
— w czynie i w odpowiedzialności — 
może na więcej ramion i więcej głów. 
Ze zbyt bliskiej jeszcze na te sprawy 
patrzymy perspektywy, aby uświado- 
*-’.ić sobie wielkość tego zadania.

Jak temu podołamy?
Jakiem korytem popłyną pchnięte 

przez nas dalsze losy Rzeczypospoli 
tej, gdy zabrakło im i tak przyzwyeza 
jonej do tego psychice narodu — naj
wyższego moralnego Autorytetu, któ
rego sztucznie nikt wytworzyć nie po
trafi, ani nie zamierza.

Oto są pytania, nasuwające się każ 
demu obywatelowi. Pytania, do któ
rych my, ludzie obozu Marszałka Pił
sudskiego, którzy sami się czujemy 
tak małymi w ogromie Jego wielkości 
szczerze się przyznajemy...

Ponad wszystkiem stoi — prawo. 
Mamy je. Mamy w nowej Knstytueji, 
ustalającej prawną odpowiedzialność

i rozłożenie praw i obowi:;Łkówra w 
Państwie.

Nowa Konstytucja jest ramą — 
powiedzmy szczerze i otwarcie — ra
mą młodą, acz celową i silną.

W ramę tę trzeba teraz tchnąć tę 
treść, która wypełni odtąd nasze ży
cie: wolę spełnienia jaknajlepszeg-o 
obowiązku ze strony każdego polaka- 

Odpowiedź na pytania, dręczące 
dusze nasze — leży tylko w nas sa
mych.

Ciekawą jednostką Im perjum  Bry 
tyjskiego jest mała wysepka Berk w 
odległości 100 km. od wybrzeża an
gielskiego.

Serk nie została dotąd dotknięta 
zupełnie kryzysem i nie posiada ani 
jednego bezrobotnego. W ysepka ta, 
to curiosum polityczne, jedyne w sw»> 
im rodzaju na świecie. Je s t ona jedy- 
nem państwem feodałnem na. święcie, 
a władczynią jej jest pani Sybil 
Hathaway.

W ysepka jest 6 kim. długa i 3 kim. 
szeroka i zamieszkała dzisiaj przez; 
700 mieszkańców- Aczkolwiek należy 
do Wielkiej B rytanji, jest ona p a ń 
stwem fe^dalnem, posiadającym włas 
ne ustawy, własny parlament, własne 
ustawodawstwa podatkowe. Rządy 
sprdwuje kobieta, która na podstawie 
dawnego prawa feodalnego m k  wyspę 
w lennie i dzisiaj jeszcze pobiera dzie 
sięeinę, jak  się to działo przed 250 Ja
ty i zasiada w najwyższym tirybunale, 
zwanym „Chief Pleas". Ten dziwoląg 
polityczny, prawie wcale nieznany, 
zwraca dzisiaj uwagę na siebie przez 

swój rozkwit gospodarczy.
W roku 1565 królowa Elżbieta od 

dala wyspę Serk, którą Anglicy uwol
nili od francuskich i szkockich na
jeźdźców, jako lenno rodzinie de Car
teret, K iedy rodzina de Carteret w y
marła, pnawa lenna przeszły a v  poło
wie ubiegłego stfdeeia na prababkę 
pani Hathaway. Tuż przed wojną p. 
Sybil poślubiła amerykańskiego lot
nika, porucznika Hathaw ay, który 
przyjął obywatelstwo angielskie, pó- 
nieważ wymaga tego

prawo feodałne wyspy.
Sybil Hathaw ay zamieszkuje swój 

starożytny dwór, położony pośród 
wspaniałego parku. K ażdy mieszka
niec wyspy a v  oznaczonym dniu ty-

I to nietylko w tych, co u boku 
Komendanta szli przez swe młodzień
cze i męskie łata życia, przez dolę i 
niedolę, przez łata upokorzeń i chwa
ły, przez lata zmagań \valk i twórczej 
pracy państwowej — lecz'w trzydzie
stu trzech mil jonach obywateli Pol
ski.

Tej prawdzie trzeba śmiało spoj
rzeć w oczy — i „zdać egzamin ży- 
ciowy“.

godnia ma prawo przechadzać się po 
parku. Dom władczyni Avyspy jest po
za tern otwarty dla każdego, szukają
cego rady łub opieki pymvnej. Parla
ment, składający się z głÓAAT 40 rodzin, 
zbiera się 3 razy do roku, pod prze
wodnictwem właścicielki Avyspy. W y
spa nie płaci żadnych podatków do 
skarbu państAya, a praAva brytyjskie 
butyle tylko są tam stosowane, o ile 
zechce,tego król angielski jako n a j
wyższy lennodawea. W yspa Serk 
nie posiada żadiiyech długów a a a  ka

sie jej zawsze są pieniądze, 
mimo, że mieszkańcy nie płacą żad
nych podatków bezpośrednich. Poda
tek od alkoholu i tytoniu oraz oplata, 
jaką składają turyści, przybywający 
na Avyspę, wystarczają dla zrÓAvnoAva- 
żenia budżetu. Uązędowym językiem  
jest, rzecz dziwna, francuski, aczkol
wiek każdy mieszkaniec zna także ję 
zyk angielski. Tłumaczy się to tern, że 
pierwotnym językiem mieszkańcÓAAT 
było normańskie narzecze francuskie, 
jakiem posługiwano się za eżasów Wił 
helma Zdobywcy.

Sybil Hatlnnvay ma oczyAviseie 
prawo Avydawania rozporządzeń. Ona 
jedynie posiada przyav!lej trzymania 
gołębi, psów i mielenia zboża. Wpro
wadzanie samochodów na wyspę jest. 
wzbronione. Osobny trybunał z prze- 
AYcdniczącym, mianoAvany przez panią 
wyspy, zbiera się na sesję trzy razy 
do roku. W ięzienie wyspy prawie 
zawsze jest puste, a 

jedyny policjant, Avybierany przez 
parlament, nie ma eo robić.

Pani Avyspy pobiera dziesięcinę od 
zboża, wełny i bydła, oprócz tego każ
dy właściciel płacić musi rentę grun- 
toAva. Bezrobotnych niema. W szyscy  
czują się zadoAvoleni i szczęśliwi,

MISS FRANCJA.

P. Elżbieta Tjtz wybranai została 
„Miss Francją" na 1935 rok. Fotogra* 
fję pięknej paryżanki reprodukujemy; 

wyżej.

W ia d p n r a o śc i g*adlj©w©
ŻAŁOBNA SŁUŻBA.

Pierwszą nieoficjalną wiadomość o zgo 
nie Marszalka Polski Józefa Piłsudskiego 
otrzymało Polskie Radjo późnym wiec/o 
rem, dnia 12 maja Natychmiast przerwa 
no muzykę taneczną i nadano utwory 
Chopina.

Po otrzymaniu oficjalnego tekstu wia 
domości, podano go słuchaczom. Odczyta 
no orędzie P. Prezydenta Rzeczypespoli 
tej, uzupełniając je wiadomością o mia
nowaniu Generalnym Inspektorem Sit 
Źbrojnyeh gen. Edwarda Rydza .  Śmi
głego, a kierownikiem Ministerjum 
Spraw Wojskowych — geu. Tadeusza Ka 
sprzyc-kiego. Kadjostacje polskie były 
przez całą noc w pogotow iu, żadnych jed 
nak więcej wiadomości nie podawano.

W pierwszym dniu Żałoby Narodowej 
— od godz. 0 9  rano, wszystkie stacje poi 
skie ograniczyły swą działalność do audy 
eyj informacyjnych ,nadając je co pól 
godziny,

Z Warszawy nadało radjo specjalne ra 
portażc z przed Belwederu, a rozgłośnię 
regjonalne telefonicznie komunikowały 
relacje o wrażeniu, jakie wywarła 
śmierć Marszalka na ich terytorium. W  
godzinach wieczornych nadano tegoż dnia 
obszerny życiorys Marszałka Piłsudskie
go. „Myśli wybrane” z pism Marszalka, 
nadawane były co godzinę.

W drugim dniu żałoby narodowej o- 
dezwały się dźwięki dzwonu Zygmunta a 
katedry Wawelskiej. W dniu tym nada 
na została specjalna audycja żałobna, na 
którą złożyły się przemówienia b. prem
iera, Janusza Jędrzejowie za oraz część 
muzyczna i literacka. W południe z Toru
nia i Wilna odezwały się dzwony, na któ
rych tle odczytano fragment s pism Mar 
szalka.

W środę wieczorem radjo transmitowa 
ło żałobną ekspertaeję Zwłok Marszałka 
Piłsudskiego z pałacu Belwederskiego do 
Katedry. Ośmiu reporterów' oddawało wi 
pełnych skupienia słowach przebieg lej 
niezapomnianej manifestacji.

Biuletyny żałobne nadawane były w 
śordę w dalszym ciągu, tembar dziej, że 
radjo otrzymywało coraz więcej depesz i 
listów z najdalszych stron Polski.

W piątek, av dniu eksporlaeji zwłok 
Marszalka Piłsudskiego z katedry św Ja  
na na pole Mokotowskie, nadaAvomo bez 
przerwy reportaże, które pozwoliły wszy 
stkim wziąć udział w tym bolesnym n>i- 
chodzie. Ci, którzy nie mogli bezpośred
nio brać udz’alu w hołdzm składanym 
przez społeczeństwo całej Polski i prze* 
Armję Wodzowi Narodu, duchowo przy 
najmniej mogli iść za Trumną.

Z trasy żałobnego pociągu nadawaliś
my specjalne komunikaty ,które zakoń
czone zostały reportażem sobotnim z Kra 
kowa, od chwili wyruszenia* konduktu p<» 
grzebowego z. dworca aż. do chwili złożo 
nia Zwłok Pierwszego Marszałka Polski 
w' grobach królewskich na Wawelu.

Na znak żałoby po trzyminutowej ci 
szy — Polskie Radjo przerwało w soboto 
wszystkie dalsze audycje.

W ROCZNICĘ...

. . , .■>: • .;

W ramach uroczystości ku ezci Joanny ibArc odhyhi się av Paryżu defilada
wojska przed jej pomnikiem.

'  m f m  i ' ' jÓd«N I S ' to-ro:ajpT V

Wysepka szczęśliwości,
k tó rą  rządzi kobieta
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BOLESŁAW PRZYPKOWSKI
« .issii.Lt

» ir i 'B r J S » J y ,  a h m w  K i l i m u  N iepodlelloSei. K rzyżem  Wabomtk
i  Krzyżem  I B rygady

Zinart 21 m aja br. w Swojczanach (pow. M iechowskiego, stacja  kolejow a
Miechów), przezyw szy lat 41.

Pogrzeb odbędzie sic na cm entarzu parafia ln ym  w Tezycy, dnia 21 
m aja o godz. lO-ej', o ozem zaw iadam iają kolegow, przyjaciół i  -znajomy oh,
pozostający w nieutulonym  zalu J;ONA, CÓRKA i KO DŻINA.

BOLESŁAW PRZYPKOWSKI
N aczeln ik  Ochotniczej Straży P  iżarnej kopalni „Milowice*', odznaczony 
srebrnym  m edalem  za zasługi położone na polu pożarnictwa, zm arł n iespo
dziewanie dnia 21 m aja r. b. w Swojozanaeh, pow. m iechow skiego.

W  Zm arłym  tracim y d łu go letn iego  i szczerze oddanego naszym  spra
wom D ruha - Naczelnika.

Pam ięć o Nim  w sercach n aszych  n igd y n ie w ygaśnie.
P ogrążen i w głębokim  sm u tk u  i żalu

D R U H O  W 1 E.

zionie Marszałka Piłsudskiego
_ . • i  .. _ .1 .. /.« .!«  \ T n ' t «»Irr» i i c*OAlllfl

/ f / l

7,EK RA N IE ŻAŁOBNE W ŁAŚCICIELI 
•i;.0’,HVW i PLACÓW W SOSNOW CU.

IV związku w łaścicieli domów i placów  
i -mwea (ul. D ęblińska 1) odbyła sic  

imegdaj uroczysta akadem ja żałobna ku 
uczczeniu pam ięci Marszalica Polski, Jo. 
zefa P iłsudskiego dla wszystkich w łaści
cieli nieruchom ości na terenie Sosnowca.

Uroczystość zagaił prezes związku p. 
L ubelski i w yg łosił przem ówienie.

■Następnie adw. dr. Gross w okoliczno- 
pciowem przem ówieniu uw ypuklił głów ne 
czyny M arszałka.

Skolei dr. M elodysta w podniosłych  
plowach dał wyraz głębokiego bólu całe
go społeczeństwa polskiego po stracie 
Pierw szego i N ajlepszego © bywatela Rze
czypospolitej.

O dczytaniem orędzia p. P r e z y d e n t a  
rakońezono akadem ję żałobną.

W  ZAGÓRZU.
Odbyło się  nadzwyczajne posiedzenie 

pady gm innej na którem  odczytano ore 
bzie Pana Prezydenta, złożono ślubow a, 
l.ie, w ysiano depesze kondolencyjne do 
bani M arszalkowej i Rządu na ręce prem  
jiera Sławka, oraz uchwalono w ypłacić z 
| -»sv gm innej 108 zł. na kopiec M arszalka
Piłsudskiego.

Odbyło sic również żałobne nabożeń
stwo za dusze śp. M arszalka Piłsudskiego, 
które odprawił ks. St. M ilew ski,

W sobotę odprawione zostało drugie ża 
łobne nabożeństwo, w którem  w zięły u- 
rlzial organizacje, szkoły oraz rzesze spo 
leezeństwa. U roczyste nabożeństwo cele
brował ks. St. M ilewski, p ienia relig ijne  
wykona! eliór kościelny pod batutą p. i  r. 
Zychowicza. W ieczorem na boisku kop. 
„Mortimer" odbyło sic żałobne zgroma- 
1 zenie.

Uroczystości rozpoczęto odegraniem  
sygnału, na znak którego podniesiono  
Rage żałobną na maszt, a następnie or
kiestra tow arzystw a gim nastycznego „So 

kćh* pod batutą p. S łom aka odegrała  
m arsz Szopena. Przem ów ienie w ygłosił 
już. H ylińsk i, następnie odczytał orędzie 
Pana Prezydenta, oraz rotę ślubowania, 
poezem nastąpiło 3 m inutowe m ilczenie. 
Pierw szą B rygadą zakończono żałobną 
uroczystość.
UROCZYSTOŚCI ŻAŁOBNE W WOJKO  

W ICACH KOMORNYCH.
Na w ieść o śm ierci P ierw szego Mar

szalka Polski, Józefa  P iłsudskiego powo
łano kom itet żałobny. Tegoż dnia o godz. 
(8 odbyła sie uroczysta żałobna akadem ja  
iv sali „Strażnica". W akadem ji w zięły  
udział organizacje ze sztandaram i i licz
ne m iejscowe społeczeństwo.

W  m iejscow ym  kościele ks. proboszcz 
JSewerynek odprawił uroczystą msze ża 
łobną. Chór kościelny w ykonał p ienia ża
łobne. Kościół był w ypełniony po brzegi 
ludnością i organizacjam i ze sztandarami.

Staraniem  m iejscow ego koła BBW R. 
odbyło sie w uh. sobotę uroczyste nabo
żeństwo żałobne.

W dniu tym wieczorem  odbyła sie na 
placu strażackim  żałobna akademja, w 

pzasie której odegrano hym n narodowy, 
m arsza żałobnego i „Brygadę*1 oraz roz. 
palono znicz.

N adm ienić należy, że w uroczystoś
ciach w zięło udział całe m iejscow e spo
łeczeństwo.

W W OJKOW ICACH KOŚCIELNYCH.
Cala gm ina W ojkowice - K ościelne po 

k ryla  się kirem  żałoby po zgonie Wodza 
Narodu Józefa Piłsudskiego.

Na nadzwyczajnym  posiedzeniu rady  
gm innej, po odczytaniu orędzia Pana Pre 
zydenta i uczczeniu pam ięci W ielkiego  

Zm arłego 5 m inutowem  m ilczeniem , posła

nowiono w ysiać dopesze kondolencyjne  
do prem jera Sław ka i p. M arszalkowej 
Piłsudskiej. Również postanow iono  

w płacić zl. 108 na pom nik im. M arszalka  
P iłsudskiego. P rzedstaw iciele w szystkich  
orgau izaeyj i rolnicy w ogólnej ilości 
1ST osób, złożyli kondoleneję na ręce woj 
ta  gm iny.

W ub. sobotę odbyła się w ielka m anifo  
stacja żałobna ludności z terenu całej 
gm iny. W kościele odprawiono uroczyste  

nabożeństwo żałobne, poezem ks. pro
boszcz Józef Sokołowski w yg łosił pod ni o 
sie przem ówienie. W  tym  sam ym  dnhi 
po nabożeństwie przed gm achem  7 klaso  
w ej szkoły im. M arszałka Józefa P iłsu d 

skiego, odbyło się zakończenie uroczystoś 
ci żałobnej. W  skupieniu  i ciszy zebra ń  
w ysłuchali przem ówienia kier. szkoły p 
W ładysław a Szafrugi, uczcili pam ięć  
M arszałka m ilczeniem  a orkiestra OSP. w 
U jejscu  w ykonała utw ory żałobne.

W ŻYCHCICACH.
M ieszkańcy cichej w si Żychcice p ogrą 

żeni w sm utku ] ) 0  śm ierci naszego W o
dza Narodu Józefa  P iłsudskiego godnie 
uczcili J ego  pam ięć.

W lokalu „Świetlicy" zwołane zostało  
nadzw yczajne zebranie w szystkie!! or g a ń  
zacyj społecznych jak i m ieszkańców  wsi. 
P odniosłe przem ówienie w yg łosił kier. 
szkoły A. Zrałek i p. St. H ryniew icz. N a  

stepnie odczytane zostało orędzie P ana  
Prezydenta, poezem m inutow em  m ilcze

niem  uczczono pam ięć W ielk iego Wodza.
Nabożeństwo żałobne odpraw ił pro

boszcz ks. J . P ile .
N astępna uroczystość żałobna odbyła  

się w dzień pogrzebu.
O godz. 7 wieczorem  całe społeczeń

stwo z dziatwą szkolną udało się na bois
ko sportowe, gdzie zakończono uroczystoś 
ci żałobne, na które złożyły  się: m arsz
żałobny, deklam acje, p ieśń odśpiew ana  

przez św ie tlicę  sejm kow ą z Życheic i R a  
m yc, przem ówienie kier. szk. B. Żralka, 
prez. zw. rezerw istów  p. H ryniew icza i k 1) 
m endanta straży poż. p. K. B acię i p. Jusz  
czyka poezem nastąp iło uroczyste ślubo 
w anie i 3 m inutowa cisza. W niosek, poda 
ny przez kom. straży K. B acię, aby jedną  
z u lic nazwać im ieniem  Józefa  P iłsudskie

go, jednogłośn ie przyjęto. Na zakończenie 
zapalono stos.

W  B O L ESŁA W IU
M iejscowe społeczeństwo w zięło tłum 

nie udział w m anifestacjach  żałobnych. 
P o przem ówieniu dr. Czachurskiego na a- 
kadem ji żałobnej, 'komitcH u ch w a lił na
zwać m ającą się budować w  roku bież. 
szkołę powsz. w B olesław iu , im ieniem  
M arszalka P iłsu d skiego . Poza związkiem  
strzeleckim , kołem  gospodyń w iejsk ich , 

zw'. pracy obyw atelskiej kobiet i stażą, w 
m anifestacjach  żałobnych brały udział 
w szystk ie organizacje z terenu B o lesła 
w ia  i okolicy.

W  O LK USZU
Związek podoficerów  rezerw y w Olku

szu na uroezystem  zebraniu złożył ślubo
w anie na w ierność id e i i wskazań M ar
szałka, w ysy ła jące depeszę kondolencyj
ną do W arszaw y. Członkowńe związku p eł
n ili straż honorową przy pom niku ś. p. 
M arszałka na osiedlu fabr. „Olkusz**. —
Związek zakupił mszę św. za Wodza.

*  *  *

W  dniu 21 bin. w  kościele olkuskim  
odprawione zostało nabożeństwo za spokój 
duszy śp. M arszałka, zakupione przez le- 
gję inw alidów  w ojennych im. gen. Sow iń
skiego.

*  *  #

W dn. 22 bm. odbyła się m sza św. ża
łobna za duszę śp. Marszałka z in ic ja ty 
w y straży w Olkuszu.

OJCÓW I OKOLICA W CIĘŻK IEJ  
ŻAŁOBIE.

Ludność Ojcowa i okolicznych wiosek, 
jak  b ianow ice, Sąspów, B ia ły  K ościół, Je
rzm anowice, Przegania, Sułoszow a i  in!, 
głęboko odczuła śm ierć śp. M arszałka. W  

każdej w iosce odbyły- się  uroczyste zgro
m adzenia rad grom adzkich, na których  
rozważano tragiczny w ypadek jaki sp o t
kał P olsk ę przez śm ierć Wodza Narodu. 
N a zebraniach tych ślubowano wierność  
dla idei i Wskazań śp. M arszalka. W szę
dzie zbierane są ofiary na kopiec M ar
szałka w Krakowie, lub na szkoły im ienia  
M arszalka w poszczególnych m iejscow o
ściach.

N a okolicznych w zgórzach p łonęły w ici 
kie ognie.

jaW ŁiLĆk

C zw artek
Dziś: D ezyderego  B. M.

Ju t ro :  J o a n n y  \VJ,
W sch ó d  s łońca:  3.27 
Z ach ó d  s ło ń c a 1 7.37

KADJC
W A R SZA W A .

Czwartek, 23 m aja.
6.30 P ieśń  „K iedy ranne w stają  zorze". 

6.33 Pobudka do g im nastyk i 6.30 G im na
styka. 6.50 P ły ty . 7.15 D ziennik poranny.
7.45 Program  na dzień bieżący. 7.50 W ska  
zówki praktyczne. 8.00 A udycja dla szkól. 
11.57. S ygn a ł czasu. 12.00 H ejnał z Krako 
wa. 12.03 W iadom ości m eteorologiczne. 
12.05 A udycja  dla szkół. 12.30 K oncert 
szkolny z F ilh . W arsz. 13.00 C hw ilka dla  
kobiet. 13.50 Z rynku pracy. 13.55 W iado  
m ości o eksporcie polskim. 15.35 Przegląd  
giełdow y. 15.4-5 P ły ty . 16.30 Francuski.
16.45 P ły ty . 17.00 Reportaż zo Lwowa. 
17.15 Sonaty w wyk. L. N ow ackiej. 17.ą0 
Poradnik  sporiow y. 18.00 P ie śn i w wyk. 
Al. M ichałow skiego. 18.15. L iteratura a 
służba społeczna. 18.30. Skrzynka ogólna  
18.40. Żvcie artystyczne i kul uralne s'nli- 
cy. 18.45. P ły ty . 19.07. Program  na dzień 
następny. 19.15 P oznajm y przepisy fińati 
sow o - rolne. 19.25 W iadom ości sportowi). 
19.35 K oncert z Torunia. 19.50 F eljeton  a s  
tuainy. 20.00 R ecital fortepianow y. 20.15 
D ziennik w ieczorny. 20.55 Jak pracujem y  
i żyjem y w Polsce. 21.00 Słuchow isko zo 
Lwowa. 21:30 S ek stet sm yczkowy. 22.00 
K oncert reklam ow y. 22.15 K oncert w wyk.

- M ałej órk. P . JR. 23.00 W indm oości mete.o 
rologiczńe. 28.05 P ły ty . 23.30 Odcayt w ję  
zyku angielskim  .

KATO W ICE,
Czwartek, 23 m aja.

6.30 Transm. z W arszaw y. 7.45 P ro 
gram  na dz. bież. 7.50 W skazówki prakty  
czne. 8.00—8.20 Tr. z W arszaw y. 11.57 I r .  
z W arszaw y i Krakowa. 12.05 T ransm is
ja  z Warszawy," iCrakowa i K ałow ie. 
12.30. Transm isja z W arszawy. 13.55. Gou
da zbożowa. 15.30 Życie artystyczne i kul 
turalne Śląska. 15.45 T ranm sisia  z Kra -o 
w a i W arszaw y. 16.45 P ły ty . 17.00 Trans 
m isja  ze Lwowa. 17.15. Transm isja z W ar 
szawy. 18.30 K arlikow a poczta. 18.45 F łv  
ty. 19 07 Program  na dzień następny. 
19.15 Gfnnią H ania. 19.25 W iadom ości so u r  
towe. 1930 T ransm isja z W arszaw y, 21.00 
T ransm isja ze Lw ow a i .W arszawy. 2?.u6 
K oncert reklam owy. 22.15 P ły ty  22.40 
T ransm isja  z Wrarsżawy.

Z K ie lc

BOLESŁAW PRZYPKOWSKI
U R ZĘD N IK  K O PA LN I „MILOWICE*

zm arł niespodziew anie dnia 21 m aja rb. w Swojczanach, pow. M iechow 
skiego.

W  Zm arłym  straciliśm y D rogiego K olegę, który swą pracą i  za leta 
mi szlachetnego charakteru zdobył nasze serca.

Pam ięć o N im  zachowam y na zawsze. N iechaj ziem ia polska, o którą  
w alczy! i którą zrosił krwią w łasną będzie Mu lekką.

Cześć Jego św ietlanej p a m ię c i!
K O L E D Z Y .

BOLESŁAW PRZYPKOWSKI
P R E Z E S KOŁA DZIELNICOW EG O B. B. W . IŁ MILO W ICE - W IEŚ  
zm arł n iespodziew anie dnia 21 m aja  r. b. w Swojczanach pow. m iechow 

skiego.

W  zm arłym  straciliśm y św ia tłeg o  i 
pracy twórczej dla dobra P aństw a.

Cześć Jego  nieodżałow anej pam ięci!

niestrudzonego przewodnika w

CZŁONKOW IE KOŁA.

(k) Zabił stryja . N a połach wsi Brzo
stek, pow. w łoszszow skiego, na tle  po ra
chunków osobistych  w ynik ła  sprzeczka, 
a następnie bójka pom iędzy 21-letnnn  
Janem  W ożniakiem  ,a jego str-yjem W in  
centym  W oźniakiem .

W  pewnej ch w ili W ożniak kilkakrot
nie uderzył pałką drew nianą w głow ę  
sw go stryja , który stracił przytom ność i 
m owę a następnie w godzinę później u- 
m arł.

Zabójcę aresztow ała policja.

(k) Burza. Nad osadą Lipsko, pow. 
iłżeckiego: przeszła burza, która zniosła  
doszczętnie 3 stodoły, oraz przewróciła 3 
obory i 2 stodoły, a nadto zerw ała d a
chy nad dwoma domami.

S tra ty  w ynoszą około 3.000 zł.

I (k) Dobry przedsiębiorca. Edmund 
Dziedzic, zam. w K ielcach przy ul. Rów
nej — zam eldował, że przed dwoma m ie

siącam i w yn ają ł stolarza .Takóba Jakub i  
wicza, zam. przy ul. G łow ackiego 3. do 
zrobienia kraty w  podłodze na tarasie .1 0  

go domu, za co w płacił mu tytu łem  z a d a t  

ku sum ę 110 zł.
Jakubow icz część roboty w ykonał tak 

nieudolnie, że zn iszczył D ziedzicowi dach 
na tarasie w artości 800 zł. Pozostałe ro

boty .Jakubowicz w ykończyć n ie chce, 
przyw łaszczając sobie pobrane pieniądze-



R zu c h o w sk i  i W ieczo rek  zrzucają winę na innych
P rz y  niesłabnącemu zainteresowa- ten Jednak zauw ażył przewodnicz;]cy 

n iu  przeszedł wczoraj trzeci dzień pro  żebrania A rtur M ichael. Po rozwiąza
niu posiedzenia zwołano osobne posie

-Nr.  P S

Z  Z a g i ę c i a
T E A T R M l  K J S K I  

w SO SNO W CU.
Dziś o nmlz. "20.10 te a tr  mie.islci da jo 

po cenach najniższych—cały am fitea tr  pt* 
S5.gr., cały p a rte r  75 gr., arcyśw ietną ko- 
BM-tijt; m uzyczną w 3 akt. pt. „Księżnicz
ka aa drabinie*4 z pp. Gołaszewską i Bat- 
eeyzakiem w ro 'aeh  głównych.

Sobota, o godz. 20.15 — p ren ije ra  — 
kom edja S. K icdrzyńskiego pt., „K obieta 
i je j ty ra n “ w reżyserii p. H . Zełw erow i• 
czówiiy.

W EZW A N IE 1)0 CZŁONKOM7 Z\V. L E 
GIONISTÓW .

W związku zo śm iercią ś. p. Bolesława 
Przypkow skiego, zarząd związku Łegjouj 
stów Polskich w Sosnowcu wzywa swych 
członków do licznego udziału ,w pogrze
bie, który-odbędzie się dnia 24- bin. o godz. 
10 rano w Swojezauach.

W yjazd z Sosnowca do Miechowa w 
dniu 24 łun, o godz. 6 m. 3l> rano.

Zarząd Związku Legionistów  Polskich 
w Sosnowcu.

— R ejestrac ja  samochodów. Izba prze, 
m yślowo - handlow a kom unikuje na pod 
n .iwie inform acji, o trzym anej z urzędu 
•wojewódzkiego w K ielcach, że wojewódz
ka samochodowa kom isja  re jes tracy jn a  
przybędzie do Sosnowca na dzień 24 i 23 
hm. i urzędować będzie w lokalu  staro 
stw a grodzkiego od godz. 9 rano.

— Zebranie pracowników fryzjerskich 
w Sosnowcu. Dziś o godz. 20 odbędzie się 
walne zebranie pracowników fryzjerskich 

w* lokalu  związku (1 m a ja  12a). Zarżą 1 
p rosi o liczne przybycie.

— Na szpital dzieeśęey w Zagłębiu. 
W  związku z akcją zbiórki na szpital 
dziecięcy w Zagłębiu, dr. H. Zieleniewska 
o fiarow ała  na  ten cel kom plet narzędzi 
do in trabaeji dzieci chorych na błonięę 
(dyfteryt).

— Członkom tajnego skautingu z lat
łSM — 18, k tórzy  o trzym ali k a rty  re je 
s tracy jn e  przypom ina się, aby najdalej 
do 28 bm. k a r ty  .re je s tra c y jn e  odesłah 
pod adresem : dr. Stan. Depowski w So
snowcu gim n. im. St. W yspiańskiego ul 
W ysoka.

Z centralnej targowicy w Mysłowicach
N a targow icę spędzono w ub. tygodniu: 
1924 szt. zw ierząt. P łacono za 1 kg. żywej 
548 szt. bydła, 1221 świń. 155 cieląt, razem-. 
(w agi za: (loco targow ica łącznie z koszta
m i handlowem i) bydło—od 39 gr. do 67 gr. 

■cielęta :od 40 gr. do 64 gr., św inie: od f"0 
gr. do 80 gr.

P rzeb ieg  ta rg u : spęd m ały, ta rg  spo
kojny, tendencja  zniżkowa.

— „Święto morza“ w Dąbrowie. Dziś
0 g’odz. 7.45 wiec z. w lokalu  m ag is tra tu  w 
Dąbrow ie odbędzie się organizacyjne ze
b ran ie , celem utw orzenia kom itetu ob-

’ chodu „Święta m orza‘(.
— Zarząd ogólnego związku podofice 

rów rezerwy w Niwee zaw iadam ia wszy 
stk ich  zainteresow anych, że poświęcenie 
sztandaru  koła ze względu na 6 tygodniu 
y ą  żałobę zostało odłożone z dn. 2 czerw 
ca br. na  dzień 1 lipca br.

— Bąbrowianki wywołały awanturę w 
Czeladzf. O b o k  s t a d j o n u  
m iejskiego w Czeladzi jak ieś  dwie kobie
ty  zaczepiły p. M uszyńskiego i poczęły 
m u robić głośno wymówki, że je opuścił,
1 że nie chce im płacić pieniędzy na  u trzy  
m anie. W okół boiska zbiegli się ludzie, 
śledząc przebieg zajścia. K łó tn ia  n ieba
wem p rzy b ra ła  form y aw antury , w k tó 
rej m usiała in terw enjow ać policja. U stala  
no iż aw anturniczem i kobietam i są m ie
szkanki Dąbrow y: S tan isław a Mięsko i 
je j córka.

— Kradzieże. Z m ieszkania B ery G itli 
W Sosnowcu przy ul. M ałachowskiego 16 
skradzipno różną bieliznę, w artości 100 zł.

; W  Strzem ieszycach przy  ul. A leja  2 
;z budki ze słodyczami, skradziono czeko
! ladę i w yroby tytoniowe, łącznej w artości 
(120 zł.
1 e e j  e  ••••© $«£  e  » « e ® © s s a  a
[! ! S łońc e  w i o s e n n e  n ie  u j r zy  wię-  ® 
j | cej p l a m  i ku rz u  n a  ub io rach ,  •
- 1 gd yż  od  n a s  o d e b r a n e  w y g l ą d a j ą  ®
{ | j a k  nowe.

;; P r a l n i a  C h e m i c z n a  i Farbi :  r n i a  ©

li „Z N IC Z "  1
i j  SOSNOWIEC, ul. P iłsudskiego n r .79 <8 
: i  * ■ § « »  -i j  vm em

cesn o nadużycia  w R anku Zagłębia —
P o  'p rzes łuchan iu  p ie rw sze j  g ru p y  

.świadków, na  w stęp ie  wczorajszej roz 
p ra w y  badany  był św iadek  Witold 
Peezłewiez, l u s t  r a t o r  związku 
spółdzielni w W arszaw ie ,  poczem w 
zw iązku  z zeznaniam i p rzesłuchanych  
dotychczas św iadków  sk ładali do koń 
ea dn ia  dalsze w y jaśn ien ia  oskarżeni.

CO W Y K A Z A Ł A  L U ST R A C JA  
B A N K U  Z A G Ł Ę B IA ?

Św iadek  Peezlewiez dokonyw ał lu
s trac ji  B an k u  Zagłęb ia  w 1930 roku i 
ju ż  wówczas, j a k  s tw ie rdza ,  z-auwa- 
żyl nadm ierne zadłużenie W ieczorka i 
R zuchow skiego w tym  banku. W iele 
nie pam ięta, przypom ina sobie jednak  
że w związku z jego odkryciem inter
w eniow ali u niego obaj, tj. W ieezo. 
rek i Rzuchowski.

In te rw e n c ja  u lu s t ra to ra  nie odnto 
sła w idać sku tku ,  skoro ju ż  w kilka 
mięsięey potem , po złożeniu sp ra w o 
zdania i p ro toko łu  rew izyjnego , n a  
zebran iu  członków banku, nas tąp ił  
k rach.

P o  św iadku Peezłew iezu zeznawał 
oskarżony Rzuchow ski.

Rzuchowski, a zw łaszcza W ieczo
rek nie zdradza jnż tak iego jak przed
tem przygnębienia. Zachowują się  o- 
baj swobodnie, w idać już nawet po 
niyh pew ne obycie z ław ą oskarżo
nych. Prow adzeni przez eskortę, u- 
śnrechają się.

A u d y to r iu m  nieliczne, ze względu 
n a  obostrzenia  p rzy  w y d aw an iu  b ile
tó w  wstępu.

„A R G U M E N T  Y“ W IEC ZO R K A  
I RZUĆ HOW S K I EGO.

W ieczorek, j a k  sądzić z q  spesobu 
jego  obrony odzyskał ju ż  równowagę 
ducha  i tu p e t  i p lo tąc niedorzeczno
ści, s ta ra  się im nadać fo rm ę p rzeko
nyw ującą .  Rzuchow ski nie ochłonął 
jeszcze z w rażenia . Z chw ilą  z a d aw a
nia  m u  p y ta ń  przez przew odniczące
go trac i  czasami panow an ie  n ad  sobą 
i ucieka się do gro teskow ych  f raze 
sów, k tó re  mimowoli w y w o łu ją  weso
łość w śród  słuchaczów.

—  Z eb ran ie  członków b a n k u  w 
m a ju  1931 roku, --- zaczął — było dla 
m nie  gwoździem  do trum ny...

P o  upom nieniu  go  przez  p rzew o d 
niczącego, by mówił do rzeczy, R z u 
chowski op isu je  ja k  to było na  pam ięt-  
nem  zebraniu , na  k tó rem  w yszła  n a  
ja w  ca ła  afera .  Oto przed p osiedze
niem , m iał rzekomo zgłosić się  do Rzii 
chowskiego oskarżony W olf i prosić 
go, by podczas referow ania sprawozda 
nia lustracji banku, nie odczytyw ał 
pozycyj tych członków, których zadłu
żenia b y ły  nadm ierne. Takie zadłuże
nia posiadał wówczas W olf, W ieczo
rek. no i on sam, skw apliw ie w ięc  
zgodził sic na tę propozycję. M anewr

S tr a jk  p racow ników  m ala rsk ich  i 
b ru k a rz y  w  Zagłębiu t rw a  w dalszym 
ciągu.

S t r a jk u ją  w szyscy m alarze  w So
snowcu. Będzinie  i D ąbrow ie  w  liczbie 
około 200 pracowników .

P raco w n icy  m a la rscy  chcą s t r a j 
k iem  zmusić pracodaw ców  do p o d p i
san ia  um ow y zbiorowej.

R ównież i s t r a jk u ją c y  b ru k a rze  do 
m ag a ją  się podp isan ia  um ow y zbioro
wej i u s ta len ia  jedno li tych  w aru n k ó w  
p ra c y  i płacy.

P rzypuszczać  należy, że inspek to r 
p ra c y  dołoży s ta rań ,  aby ' z a ta rg  ten 
za ła tw ić  pom yśln ie  dla s t ra jk u ją c y c h  
robotników.

O W A R U N K I P R A C Y  W  W A P IE N 
N IK A C H  „B R Y N IC A “ W  C Z E L A 

DZI.
R obotn icy  w ap ienn ików  i kam ie

niołomów „B ry n ica“ w Czeladzi z w ró 
cili się do in sp ek to ra  p ra c y  z p rośbą

ozenie członków- zarządu i rady nad
zorczej banku. Na posiedzeniu tent 
itiezainteresow ani członkowie, dow ie
dziaw szy s ‘ę o jaw nych nadużyciach, 
postanow ili spraw ę oddać prokurato
rowi. N a n as tęp ń em  posiedzeniu  
w kładców  banku, mimo, że Rzuchow 
ski ostrzegał p rzed  runem  na b an k  
rozpaczliw y s tan  banku  został opubli 
kowany. Z a rząd  i ra d a  nadzorcza  ban  
ku  ustąp iła .

W  śledztwie oskarżony Rzuchowski 
złożył oświadczenie-, k tó re  obciążyło 
osk. Jagie łłow ieza. P ow iedzia ł  on, iż 
w  czasie k iedy  W olf n ak łan ia ł  go do 
z a ta je n ia  s ta n u  zad łużen ia  swego i 
innych  udziałowców, k tó rzy  p r z e k ro 
czyli dozwolone m aksim um  pożyczek 
w  banku, słyszał to .Jagiełłowicz i n a  
t o  n ie  reagował, gdyż  sam  nie był w 
porządku. Obecnie R zuchow ski *«znn 
nie to odwołuje, tw ierdząc, że J a g le , 
łłow iez mógł słów W olfa nie słyszeć, 
gdyż stal obok, ale o kilka kroków.

N a p ytan ia  obrońcy osk. J a g ie łło 
w ieza, adw. K^oeniga, Rzuchowski 
wbrew sw ym  poprzednim w yjaśn ie
niom, oświadcza, że w eksle dyskonto
w ane przez  Jagiełłow ieza w  Banku  
Zagłębia stanmv'Jy pierwszorzędny  
m aterjał w ekslow y, że były one prze
ważnie z w ystaw ień  pod stemplem  
w łaścicieli aptek , jak T om aszew skie
go z  Czeladzi, Grochowskiego z Ząb
kowic, T urskiego i Grocholskiego z 
Sosnowca i innych, że bank żadnych  
trudności w  związku z redyskontow a
niem  tych w eksli n igdy nie m iał, albo 
w  Din w eksle te były •przyjm owane  
przez inne w iększe banki i gotów ka  
w pływ ała do banku-

Rzuchowski s tw ierdza, że  J a g i e 
łłowicz m iał p rz y z n a n y  przez za rząd  
b an k u  k re d y t  do wysokości 20.000 zł. 
łączińe z t. zw. obligiem w ekslow ym , 
na jw iększe  zaś jego zadłużenie n ie  
przekracza ło  k w o ty  26.000 zł.

Od m om entu  u jaw n ien ia  nadużyć 
w B an k u  Zagłębia , c iągn ie  d a le j  Rzu 
ehowski, s ta ła  się to, co p rzew idyw ał.  
N a s tą p ił  w  całej pełni „k rach “. B an k  
m usia ł  s tać się n iew ypłaca lnym , sko 
ro w szyscy udzia łow cy na a la rm  po  
częli w ycofyw ać swe w kłady. Trochę 
p ien iędzy  było, ale b ank  nie mógł sprn 
stać w ypłac ie  300.000 zł. w ciągu  2-ch 
miesięcy, j a k  to  było potrzeba.

W  ogniu  p y tań ,  R zuchow ski w id o 
cznie s ta ra  się w inę zw alać n a  wspóf- 
osakrżonych. Mówi, że n arzeka ł  n ie
raz  p rzed  Jag iełłow iczem , iż zad łuże
nie W ieczorka  rośnie i p rzek racza  już 
kw otę  k ilkudziesięciu  tys ięcy  złotych, 
że obaw ał się sm u tnego  końca jego 
posunięć, n a  co Jeg ie łłow icz  m iał m u  
odpowiedzieć, iż skoro nie może dać 
sobie r a d y  z W ieczorkiem, to niech 
poda się do dym isji .

o u reg u lo w an ie  w a ru n k ó w  p ra c y  'ii 
plac.

Z a  1 rn.tr. sześcienny kam ien ia  o- 
t r z y m u ją  robotn icy  w kam ieniołom ach 
45 gr., mimo, że nie w każdem  m iejscu 
p ra ca  je s t  jednakow o  w y d a jn a .  Robot 
nipy d o m ag a ją  się w iększych s taw ek  
dla p racu jący ch  w  t ru d n ie jszy ch  w a 
runkach.

W czora j  inż. Zwoliński z in sp ek to 
r a tu  p ra cy  w Sosnowcu badał na  m iej 
scu w a ru n k i  p ra c y  i p rzed s taw ił  za 
rządowi kam ieniołom ów  odpow iedn ie  
wnioski. W  c iągu  na jb liższych  dni za
rząd  kam ienio łom ów  m a  dać w  tej 
sp raw ie  odpowiedź.

P o za tem  złożone zostało zażalenie  
że n iek tó rzy  dozorcy w ap ienn ików  
„ B ry n ic a ‘f szy k a n u ją  robotników.

P o  w płynięciu  do in sp ek to ra tu  za 
ża len ia  p iśm iennego  in sp ek to r  p racy  
zajm.ie się u regu low aniem  tych s tosun  
ków.

Z A D Ł U Ż E N IE  W IEC ZO R K A .
W  tern m iejscu  bierze Rzuchowskio 

go jeszcze raz  w obro ty  obrona i z a 
p y tu je  go, ja k ie  zadłużenie miał J a -  
giełłowiez w s to sunku  np. do W ieczór 
ka- Okazało się, że Jag ie łłow icz  m i e 
w a ł w B a n k u  Zagłębia zadłużenie po 
n ad  dozwolone s ta tu te m  * 20.000 zło
tych, jednakże  przez redyskon to  jego 
pełnow artościow ych weksli, zad łu że
n ie  ifo au to m aty czn ie  s/ę zm nie jsza
ło, W ieczorek n a to m ias t  miał obciążo
ne konto  na  kw otę  60.000 złotych, ale 
za to n a  kontach  swych w szystkie ' 
zna jom ych  i nieznajomych, a naw et 
swej służącej i s tróża  nocnego, zac ią 
ga! długi w kwocie p rzek racza jące j
200.000 złotych.

J A K  K U P O W A Ł  M A JĄ T K I  
R ZU C H O W SK I.

C iekaw ie  p rzed s taw ia  się s p ra w a  
n ab y w an ia  przez R zuchow skiego m a 
ją tków , k tó re  m ia ły  „ z b a w i? 1 klien
tów B a n k u  Zagłęb ia  i uchronić ich 
p rzed  dew aluac ją  złotego. Rzuchow. 
ski p o p ro s tu  p rzy jm o w a ł długi n iew y 
p łaca lnych  udziałowców n a  siebie i 
n ab y w ał  od nich nieruchomości, d o 
p łaca jąc  odpow iednią kwotę. Podob
nie m ia ła  się s p ra w a  z kup ien iem  m a 
j ą tk u  od F e l ik sa  D zierżaw skiego  w  
poznańskiem . Rzuchow ski p rz y ją ł  rów  
nież n a  siebie d ług  Dzierżawskiego, a 
n as tęp n ie  kup ił  jego m a ją te k  n a  l i 
cy tac ji  za kwotę 14.000 złotych.

R zuchow ski w  sw ych w y ja śn ie 
n iach  s ta ra  się w ykazać , iż m iał do
b rą  wolę^zabezpieezyć bankow i zd e fra  
udow ane przez siebie kw oty . O św iad 
cza, że p rzep isa ł  kup ione  m a ją tk i  n a  
B an k  Zagłębia, n ie s te ty  ty lko  lis tem  
p ry w a tn y m , pozatem  dał ewikcję  h i 
poteczną  na  kw otę  308 tys. złotych i
40.000 zł., na m a ją tk u ,  odkupionym  
od Dzierżawskiego.

ROLA Z IĘ B A C Z O W E J.
Co do byłej k as je rk i  Z :ębaczowej, 

R zuchow ski p rzy zn a je  fak t,  iż u m ie 
szczała ona na swem koncie w p ły w y  
p ien iężne  z jego  w iedzą, zaprzecza jccł 
nakże  jak o b y  wiedzia ł o tern, że p rz y 
w łaszczała  sobie p rocen ty ,  należne od 
tych  kwot.

O skarżona  Ziębaezowa p rzyznała ,  
że p rocen ty  od tych sum n ie p ra w n a /  
pobiera ła .

D zień  ro z p raw y  zam knęły  w y ja 
śn ien ia  oskarżonego W ieczorka, k tó ry  
s t a r a ł  się udowodnić, iż większość j e 
go długów, to p ro cen ty  od „n iew ie lk ie  
g o “ zadłużenia, ja k ie  zaciągnął w B an 
k u  Zagłębia, p ro cen ty  od p rocentów  i 
należności w  zw iązku  z licznemi jego 
o perac jam i f inansow em i,  p rzeprow a- 
dzanem i przez niego przez bank, czyli, 
ź e . t a k  wielkie zadłużenie,, o jak ie  gr. 
się obecnie oskarża ,  pow stało  n ie  z 
jego winy.

B IE G Ł Y  D E M A S K U J E  W IE 
CZORKA.

W y w o d y  W ieczorka  zbił b iegły bu 
cha lte r  Kelles K ra u s ,  w ezw any  na roz 
p ra w ę  z W arszaw y . E le m e n ta rn ą  za 
s a d ą 1 w każdym  b a n k u  jes t ,  —  oświad* 
czyi, że p rz y  dyskoncie w eksla  p o t r ą 
ca  się p ro cen ty .  Skoro W ieczorek nie 
sp łaca ł k ap ita łu ,  a w y s taw ia ł  nowe zo 
bow iązania,  n a  coraz wyższe kw oty , 
gdyż dochodziły do k ap i ta łu  p ro cen 
ty , p rze to  było to niczem innem, ja k  
ty lko  dalszem zadłużaniem, się W ie 
czorka w b an k u  ty lko  w inne j  formie.

Co do k red y tó w  wspóloskarżonyćh 
W olfa  i Jagie łłow ieza, W ieczorek w y  
ja śn ia ,  że W olf na pokrycie  swego za
d łu żen ia  dał bankow i zabezpieczenie 
n a  swej cegielni „W ielopole11, co zaś 
do Jag ie łłow ieza, to nie wiedział, iż 
Jag ie łłow icz  p rzekracza ł p rzyznany  
m u  k re d y t  i n im  się nie in teresow ał.

O sobie, jak o  b. prezesie  z a rząd u  
B an k u  Zagłębia , W ieczorek w y ra ż a  
się skromnie, bo j a k  mówi, od ro k u  
1927-go chodził do B a n k a  Z ag łęb ia  
rzadko, n a jw y ż e j  n a  godzinkę i to ty l 
ko w swoich w łasnych  spraw ach .

W y ja śn ie n ia  oskarżonych  tuw aly  
dó późnego wieczora. W ezw ani nu dziś 
św iadkow ie w ilości 3(1-1 u, zostali po
w iadom ien i o przesunięciu  te rm in u  ba 
d a n ia  ich n a  dzień ju t rze jszy .

Brukarze i pracownicy malarscy w Zagłębiu
nadal strajkują
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2 Z aw ierc ia
(z) K E Jk  p rzy jm uje  ofiary  n a  fundusz 

rieatzenia pam ięci ś. p. M arszalka J . Pil* 
Bialskiego. 'Wszelkiego rodzaju  o iia ry  pic 
niężne na fundusz uczczenia pam ięci ś. p. 
M arszałka J . P iłsudskiego p rzy jm uje  z 
całego pow iatu zawierekie.go kom unalna 
kasa oszczędności w Zawierciu. Zebrano 
pieniądze przeznaczone zostaną n a  ee1, 
uchw alony przez w a 'ne  zebranie powiatu 
wego kom itetu żałoby narodowej.

(z) Tydzień czystości. O negdaj pod 
przewodnictwom w iceprezydenta p. W a. 
claw a Góralczyka odbyło się organizacyj * 
ne zebranie kom itetu  ..tygodnia czystości4* 
w którein. udział wzięli: przedstaw iciele
szkolnictwa, właścicieli nieruchom ości i 
inni. Po przyjęciu do wiadomości okó ln i
ka wojewódzkiego, ustalono te rm in  ty g  
dnia czystości na czas od 28 bm. do l-g:> 
czerwca rb. włącznie.. W  tygodniu  tym  
we wszystkich szkołach wygłoszone zo
staną  okolicznościowe pogadanki o w e
w nętrznej i zew nętrznej czystości osiedla 
ludzk’ego. W szkołach powszechnych po
gadanki te  wygłoszone zostaną przez na  o 
ezyeiels wo lub lekarzy szko'nych, zaś w 
gim nazjum  żeńskiem p. H. M alczewskiej, 
sem inarjum  żeńskiem, g im nazjum  koedu 
kacyjuom i szkole ćwiczeń wygłosi epe- 
c>m,P:v odczyt lekarz m iejski dr. O stem . 
W niektórych szkołach zorganizowane zo 
stan ą  konkursy na najczystszą izbę szkol 
ną. W sali domu ludowego urządzony zo
stan ie  odczyt dla szerszych warstw, spo 
leezeństwa; dla ludności żydowskiej wy
głoszony zostanie odczyt oddzielnie. W szy 
B'kic szkoły oraz organizacje młodzieży 
o trzym ają  i botki propagandowe. Rów
nież oddzielny odczyt wygłoszony zosta
nie dla świctl leżanek przy Z. P. O. K  

właścicieli nieruchom ości zergani 
zowany zostanie konkurs na najczystsze 
osiedle ludzkie. W yróżnieni w - tym  kon 
ku rs 'e  o trzym ają nagrody pieniężne. K o
rn i'e t poczynił s ta ran ia  o specjalny film  
propagandow y, k tóry  m ógłby być w y
św ietlany w m iejscowym  km o-teatrze. 
T iivpcm  uchwalono cały szereg ak tu a l. 
r.ycb wniosków, oraz dokonano w yboru 
wydziału wykonawczego kom itetu, w 
skład którego weszli pp.: w iceprezydent 
W. Góralczyk, dyr. H. M alczewska, dyr. 
H. JakUczbwa, M. Pawlotvska, dr. M. 
O stern, kierownik Palm ę, kierow nik Lej- 
zerowiez, przedstaw iciel właścicieli n ie 
ruchom ości W. K nrzak i Ja n  K ania. K o
m ita t „tygodnia czystości" zw raca się do 
wszystkich właścicieli nieruchom ości, a- 
hy czystość w posesjach niotylko u trz y 
m ana bvła  w tygodniu  propagandy czy
stości, ale i cały rok, jest to bo'w i cm kav- 
dynałnem  w arunkiem  do należytego n- 
trzym ania  stanu  zdrowotności m iast i 
ich mieszkańców.

Wybory preiwdenta I ławników
m. Dąbrowy

Z O lkusza

O negdaj donosiliśm y, że .w N ad
chodzącą sobotę o gotlz. 8 wiecz. odbę
dą. się w ybory p rezyden ta  m. D ąbró: 
wy. N a stanow isko to w ysuw ane są 
dw ie kandydatu ry : d ra  A. P iw ow ara, 
byłego prezesa rad y  m iejskiej w D ą
browie i dyr. Zięby — prezesa rady  
grodzkiej Dąbrowie.

Obecnie dow iadujem y się, że pa Ro
bot niem  posiedzeniu rady  m iejskiej od 
będą się rów nież w ybory czterech ław 
ników  i sześciu członków kom isji bud
żetowo - skarbow ej. K andydatam i na 
ław ników  są: inż. Jackiew icz, p. Sza
ry, p. K onarski, p. Oraczewski i p. 
Cieplak, były prezydent ni- Dąbrow y.

Bolączki miast zagłębiowskich
TU M A NY KU RZY DUSZĄ M IESZK A Ń C Ó W . — H A Ł A S U LIC ZN Y  

S Z A R P IE  NAM B E Z L IT O Ś N IE  N ERW Y .

Pomimo, że m iasta  zaglębiowskie 
się rozbudow ywują, a Śródmieścia ich 
(zwłaszcza Sosnowca) w ciągu kilku 
ła t  zmieniły się do niepoznania, przed 
m ieścia nadal zn a jd u ją  się w stanie 
opłakanym . N iejednokrotnie już zw.ua 
caliśm y n p  bezskutecznie uwagę m a
g istratow i na b rak  la ta rń  w niektó
rych punktach  m iast i błoto. Obecnie 
gdy słońce przygrzało, p lagą  m iast za 
głębiowskich stał się kurz. Gdy prze- 
jedzie ulicą furm anka, p latform a, czy 
auto, w ia tr podryw a wielkie tum any 
kurzu i  pędzi gęstą, olbrzym ią chm urę 
przypom inającą zasłony dym ne z cza
sów przyszłej wojny. Przechodnie za 
ty k a ją  u s ta  i nosy chusteczkam i, m ie
szkańcy zaś przedm ieść w7 obawie 
przed kurzem , nigdy nie otwierają, o- 
kien i nie w ietrzą swych dusznych i 
ciemnych nor.

Drzewa przydrożne, p łoty i ściany 
domów są siwe od kurzu, a ludzie m a
ją  wiecznie zaczerwienione oczy. N a j
bardziej dają  się we znaki olbrzym ie i 
ciężkie autobusy, k tó re  w zb ija ją  w iel
kie tum any kurzu. P rzez k ilka  sekund, czyniąc niem ożliwy hałas. Czy n ie mo 
po przejechaniu autobusu ginie wszy- ' ’
stko prged oczyma.

Podziwiać należy zagłębiowskich 
woźniców i szoferów za to, że potrafią, 
uniknąć częstych zderzeń, k a tas tro f i 
przejechań, o co w podobnych w a ru n 
kach je s t bardzo łatwo. N iedaw no 
przecież p rasa  donosiła o ka tas tro fie  
samochoidow7ej w którem ś z m iast pol
skich, spowodowanej kurzem , w sku
tek którego nastąpiło  zderzenie au ta  
z furm anką.

N ajlepszym  środkiem  na  zwalcze
nie kurzu byłoby porządne w ybruko
w anie ulic, a  co najw ażniejsze, pole
w anie ich wodą. M ieszkańcy Zagłębia 
byliby niezm iernie wdzięczni zarzą
dom m iejskim , gdyby tak  nie skąpiły

z wodą i możliwie najczęściej polew a
no ulice. N ie byłoby to wszak zbyt 
kosztowne, gdyby tak  beczkowóz s tr a 
ży ogniowej m. 8osnowc-a polewał czę
ściej ulice, p rzynajm niej te n a jru ch 
liwsze. T rzeba tylko trochę dobrej w o
li i więcej dbałości o zdrowie miesz 
końców.

D rugą bolączką Zagłębia obok ku
rzu  je s t hałas uliczny. Użyte się cza
sem w gazecie, że gdzieś tam  na dale
kim  świecie, w  Londynie, P aryżu , czy 
naw et w W arszaw ie m ówią o w alce z 
hałasem  ulicznym, o grzyw nach za 
zbyt głośne sygnały dźwiękowe samo
chodów itd., ale u nas...

W  czasie przejeżdżania ulicą p la t
form y, autobusu, czy wozu domy trz ę 
są się, jakby  m iały febrę, a ludzie nie 
mogą pracow ać i odpoczywać, m uszą 
przeryw ać naw et rozmowy. -M ieszkań
cy ul. P iłsudskiego rv Sosnowcu żalą 
się, że w szystkie pojazdy, zwłaszcza 
konne (p latform y i fu ry ) zamiast, 
zw alniać pod w iaduktem  kolejowym, 
jadą. sobie „z górki" jeszcze prędzej,

(ol) W .czasie poświęcenia sztandarów, 
kat. stow. nil. oddano ho łd  cieniom ś. p.
M arszalka. W  Minodze kolo S kały  odbyła 
się w nb. niedziele uroczystość poświęco* 
n ią  dwóch sztandarów  katóih-kiego sto 
w arzyszenia młodzieży m ęskiej i żeńskie i. 
P o  nabożeństw ie i poświeceniu sz tan d a 
rów  bezpośrednio przed kościołem odbyła 
sio uroczysta akadem ja  ku uczczeniu pa* 
m ięci ś. p. M arszałka. N a zakończenie a* 
kadenlji, ks. Lewiński, proboszcz p a ra f jl  
M inoga wezwał obecnych do odmówienia . 
m odlitw y i „Ojcze nasz“ oraz ,Zdrow aś^ 
za spokój duszy ś. p. M arszalka, sam od
m aw iając głośno słowa, któro pow tarzała  
za nim ludność.

W uroczystej akadem ji b ra ły  udział 
kat. stow, młodzieży z 7 okolicznych m iej 
sóowośei, dziatw a szkolna, straże z okoli
cy i tłum y ludności w iejskiej z M inogi 
i okolicy.

Pośw ięcenia sztandarów  kat. stow- m ł , 
dokonał jener. sek re ta rz  stow-, z Kielc, 
ks. kan. Poloska.

(ol) Choroby zakaźne. N a teren ie  pow* 
olkuskiego zanotowano w ub. tyg.: 20 ja* 
glicy, 4 błonico, 2 gruźlicę, 1 różę 1 1 p ło 
nice.

Wista - ©l^iace
P ierw szorzędny  uansjosiat

ja k  to ma m iejsce na  Śląsku 
np. wywiesić przed w iaduktem  tahlicz 
ki z napisem : „jechać -wolno" i pilno- 
w7ać, aby nakaz ten  był przestrzegany?

Zarządy m iejskie w7 Zagłębiu po
w inny wTszeząć walkę z kurzem  oraz 
hałasem  ulicznym  i więcej poświęcić 
uw agi h ig jen ie  powierzonych sw ej 
pieczy m iast.
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Nagle rozległy się dwa krzyki, na 
które odpowiedziały i krzyki z nad 
brzegu.

Albert dc Gibray wleciał w prze
rębel, a M ar ja, straciw szy równowagę 
z przestrachu, upadła tuż przy otwo
rze załamanego lodu.

— Ocalił ją  — pom yślał M aurycy. 
—- Nie udało się, trzeba na nowTo za
cząć. -

Rzucił się ku dziewczęciu, nieruchu 
mo leżącemu. S trac iła  przytomność.

Podbiegła i W alentyna, tłum  cie
kawych także się już w dali pokazy - 
wał na lodzie.

— Go to? — w ykrzyknęła W alen
tyna. — Co się stało?

— Lód się załam ał pod panem  de 
Gibray — odpowiedział M aurycy — 
i o mało co pani córka nie w padła do 
stawu.

• ^ Plze®traelm zemdlała. Nachyliła, 
się nad córką, jakby chciała ią pod
nieść i dodała żywo.

— Krew? z czego krew?
— Gową zapewne uderzyła o skało 

— odpowiedział M aurycy. — Małe 
skaleczenie... Nic je j nie będzie... 
Trzeba posłać po karetę.

— Zawołam karetę, proszę p a ń 
stw a — rzekł jak iś  chłopezyna.

— Pobiegnij prędko.
— W te j chwili.
Młody oficer, przyjaciel A lberta , 

nadbiegł do kaskady w7 te j chwili, gdy 
przybyli ludzie, nie bez trudności -wy
ciągnęli syna sędziego śledczego z 
przerębli, w k tó re j o mało co nie zg i
nął.

Pierw sze słowa A lberta  były:
— P an n a  Bressoles czy się nie 

zraniła?
— M ałe skaleczenie tylko - -  odpo

wiedział M aurycy.
— A ty? — odpowiedział A lberta  

oficer.
— Ram ię bardzo mię boli.
— Drżysz! — mówił dalej młody 

arty lerzysta . — Nie rozm aw iajm y tu, 
ale ezemprędzej udajm y się do mnie; 
położysz się do łóżka i rozgrzejesz, 
inaczej dostaniesz zapalenia płuc.

lla d a  była dobra. A lbert, którem u 
łyżw y zdjęto skłonił się pani Bresso
les i rzucił tkliw e spojrzenie na M a
kię, k tóra się ocuciła i pobiegł ze 
swym przyjacielem  ku Yincennes.

K are ta  pokazała się na brzegu je 

ziora. M arja  czuła się jeszcze słaba- 
M aurycy zaniósł ją  na  rękach dc. k a 
rety , posadził, pomógł W alentynie 
wsiąść. Potem  siadł naprzeciw  m atki 
i córki, k a re ta  potoczyła się ku P a 
ryżowi.

Oficer pomógł A lbertow i się roze
brać i położyć do łóżka, pcezem n a 
tychm iast posłał po ch iru rga  wojsko
wego, k tó ry  w krótce też nadszedł i 
orzekł, że ręka  w yw ichnęła została 
skutkiem  silnego uderzenia. P rzedsię
wziął tęż niezbędne d la leczenia środ
ki i zalecił jak  najzupełniejszy spo
kój.

A lbert zażył lekarstw o i zasnął tak  
tw ardo, że się przez całą noc ani razu  
nie obudził.

N aza ju trz  znana, doktór zaopinjo- 
wał, iż s tan  zdrow ia A lberta  je s t  po
m yślny i pozwolił mu powrócić dc 
Paryża , jednakowoż nadm ienił, że 
chory nie -wyzdrowiał jeszcze całkiem  
i przez kilka dni nie powinien z do. 
mu wychodzić.

K iedy  oficer i A lbert przyjechali 
do P a ry ża  P aw ła  de G ibray nie było 
w7 domu.

A lbert kazał napalić w piecu w 
swoim pąkoju  i położył się do łóżka.

Tymczasem M arja  czubi, się b a r
dzo dobrze, prócz lekkiego bólu g ło
wy, sku tk iem -w strząśn ięeia  przy  u- 
padnięciu na  lód staw u. M aurycy udał 
się do pałacyku przy ulicy Surennes. 
Ju ż  się tu  znajdow ali L artigues i 
Y erdier.

Chociaż rezu lta t nie odpowiadał 
powziętym  nadziejom , pochwalili mło 
dzieńca za śm iałe usiłowanie.
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W

p ięk n ie  p o ło żo n y , poko.ie kom forto
w e. w oda b ieżąca , gorąca i zim na, 

znak om ita  ku ch n ią , na żądanie  
dy etetyezn a

-» c'.f A B E  CHE f y  PA HM O

Adres; Z o fia  H ce ra y fisk e  W isła-G łębce, 
Śląsk  C ieszyń sk i, w illa  , Z nicz“ —  —  

T elefon  W ista Nr, 46.

Sokoła dla toreadoró^
Jeden  z najsłynn ie jszych  m atadorów  

H iszpanjs, Den M iguel S arban , załóż- i 
w Salam ance szkolę d la  tereadorów . W 
ciągu dw uletniego kursu  obznajm ią wie 
kandydaci na m istrzów  szpady ze wszy 
stk icm l trickam i I kunsztem  trudnego  

zawodu. Szkoła don S arb an a  m a zapewnie 
ne powodzenie, gdyż w alki byków są n a 
dal w7 H iszpan ii tym  rodzajem  roz
ryw ki, k tó ry  gó ru je  nad wszysihicnii no* 

woczesnemi sportam i. Ani footba), an i 
golf, an i polo, czy inne g ry  nie zdołały 
uii-iiiejSzyć powodzenia, jak iem  się  eie- 
szą corridy. To też „wyższa*1 szkoła teeo 
adorów don S arb an a  m a przed sobą pk> 
kne perepekytw y, » zapisy na  kursy  i.a 
p ły w ają  licznie z całego k raju .

— W szystko zdaw ała się zapew nić 
ci powodzenie — rzekł m n ie m a n y . 
c-pat M eriss — ale fatalnodc!

— Gdyby nie A lbert de G ibray, 
byłoby się udało — odrzekł M aurycy 
z gniewem. — Dziewczyna w padłaby 
pod lód i n ie  wyszła s tam tąd  żywa. 
No, do drugiego razu!

— W ym yśl cc,ś jak  najp rędzej — 
mówił Y erd ier — M ichał Bi-emont w 
A nglji trac i cierpliwość.

— Nie łam cie sobie głowy- Mam 
sposób!

— To powiedz nam, co to za spo
sób? , , ,

— Powiem , kiedy cały p lan  będę
miał gotów.

— ' A  gdy będziesz m iał plan goto
wy, czy zaraz od teo rji przejdziesz do
prak ty k  i ?

— Zaraz n a  pierw szym  wieczorze, 
jak i dany będzie przez Bressolów, a 
zatem  w końcu tego tygodnia.

— No, to zwłoka będzie niedługa.
— Zwłoka m nie wcale nie n iepo

koi co do Marji" — odpowiedział M au
ry c y  —  ty lko co do Symony.

— Zebrałem  o Sym onie wiadom o
ści, ale dopiero do tego czasu, kiedy 
pracow ała w m agazynie przy ulicy 
św. M arcina, a  to już półtora roku te
m u  _  rzekł Y erd ier — ale tu  wszelkie 
ślady ustały .

— J a  wierzę w swą gwiazdę. W ie
rzę, że jeśli nie dziś. to ju tro  przypa
dek jak i wyprowadzi nas z ty c h  tru d 
ności. Tylko niechaj wprzód się za
łatw ię z M ar ją  Bressoles. Potem  się 
zajmę Sym cną.

o. d. n.
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Święto pleśni
w Niwce

L. O. P. P-?

M A T U R A
W  N iw ce doby Jo się „Święto P ieśn i” 

Świetlic sejm ikow ych rejonu ni weiki&cu, 
które dało skrom ny przekrój dorobku ży 
cia .św ietlicow ego w pięciu św ietlicach  
g m in y  N iw ka na odcinku śpiewu, m uzy  
ki i inscenizacji. Organizatorem  „Świę
ta", jak również promotorem  akcji ś-wie« 
tiicow o-kulturalnej jęta na terenie gm i

ny N iw ka i). W i. Bąbezyńoki, rea liza b -  
rem pracy śpiew aczej p. St. Pęczek, zdol
ny i energiczny dyrygent. Program  u; o 
czystości sk ładał się przeważnie z utw o

rów pieśniarakieh polskiej literatu ry  chó
ralnej. Poziom  wykonawczy chórów' był 
poważny i św iadczył o dużym zapale śpie  
wacsym  św ietlicżanek  i św ietliczan. Z w y  
jatkiem  jednego chóru (który zresztą w y  
konyw ał utw ory o w ieie za trudne, jak  

na sw e um iejętności), okazało się brzm ię 
nie w szystk ich  zespołów w yrównane, co 
należy i  a wdzięczyć pracy dyrygenta nad 
praw idłow ą em isją  głosu. Jako dodatni 

objaw, świadcz;.': y o głębszych założe
niach roboty chóralnej należy uważać o- 
pracow anie przez chóry zbiorowych reey . 

tacyj. W szak żyw e słow o jest bliźniaczą  
sior-trzycą śpiew anego. S ięgn ięcie zatem  
pr. ez św ietliczan  do repertuaru rec-ytacyj 
nego należy uw ażać za godne pochw ały  

— nawet wobec łatwo dającego się stw ior 
ilzić taktu, że wykonawcze w alory reey- 
tacyj nie dorów nały poziom owi śpiewu. 
N a uwagę zasługu je inscenizacja w ier
sza M. K onopnickiej. — Bardzo udatna. 
Prawdopodobnie w tej form ie pracy k u l

turalnej ćwiczą sic w szystk ie św ietlice. 
Jako lukę program u odczuliśm y brak iu  
śeenizow anyeh pieśni. Inscenizow ana  
pieśń jest torm ą pracy artystycznej n ie  
zm iernie efektowną i budzącą przytem  dii 
4e wartości wychowawcze. W zbogaceń le 
program u elem entam i, stylizow anego tań  
ca ożyw ieby m ogło również bardzo zna
cznie tok produkcyj. W reszcie nasuw a 
się uwaga o tern. źe fornia popisu estrado  
wręgo- n iezupełn ie o.dpowada treścis p racy  
św ietlicow ej. P ieśń  zaś w św ietlicy  w :a 
na posiadać i fakturę- ijajkuaj prostszą - k  być 
może ’d\Vu ~ i trzyglosow ą, a n iejedhokrot 
nic jedhogłósówą. W iele racji zawiera  
m yśl, wyrażońa w! ’książce o. t . : „Świetii 
ca -'1 M alinow'skiego< ;i R egu lsk iego — ::c 
głów ną winą 'za niski pozioiń śpiew aczej - 
k ultury w Pólsee' ponoszą chóry. One bok 

wiem1 zam iast d ążyć d ó ! rOzśpewania: szo 
rbkich m aś 'społeczeństw a ,eały nacisk  
k ła d ą ' na m om encie popisu i jednostrun  
nego p ielęgnow ania -w irtuozerii. Tem a  
kierunkow i w innaby się przeciw staw ić  
św ietlica. I d latego oprócz m omentu wuo 
szenia c-oraz wyższych w artości*estetycz
ny 'i do repertuaru zespołów św ietlico 
w ych — również w ieie u w agi należy po
św ięcić m asow ości śpiew u w św ietlicy , 

kjóraby objęła n ie tylko wybrane jedno 
stki, ale dala m ożność w yśp iew ania  się  
wszystkim  bez wyjątku uczestnikom  św ie  
tlis. Problem  n iełatw y i bezsprzecznie b. 
zaw iły, lecz tylko w drodze rozw ikłania  
gu, jako zagadnienia podstaw owego leży  
przyszłość śpiew u w św ietlicy . W resz

cie należy w spom nieć o jedynej orkie
strze św ietlicow ej, która zdobyła sobie  
swem i m iłem i produkcjam i (kier. p. St. 
H ożela) szerszy aplauz zebranych. Orkie- 
stra św ietlicow ą — jako czynnik kultural 
nego życia św ietlicow ego jest dotych
czas zupełnie niedoceniana. A jednak dro 
gą rozum owej dedukacji łatw o dojść do 
wniosku, że jest ona niezbędnym  waruu  
kiem zdrowmgo i praw idłow ego tętna  
św ietlicow ego życia. O bserwacje poucza
ją, że w zam iłowaniu św ietliczan  do m u
zyki tkw i ogrom na — n iestety  dotych
czas n iew ykorzystana siła  — której zorga 
nizow anie powinno stae sie  jednęm  z na 
czelnych zagadnień kulturalno - estetycz  

nycii św ietlicy  — a w przyszłości, być 1110 
że, i n iepoślednią dźw ignie k u ltu r a ln o -  
muzyczną narodu,

W „Świecie Pieśni** w N iw ce w zięły  
udział prócz św ietliczan i szerokie rzesze 

obywatelstw a — dum nego z nowych form  
kulturalno - ośw iatow ej działalności sw«'j 
gm iny oraz pp. sekretarz 'wydziale, 

powiatowego W. N arbutt instruktorzy o- 
iw iatow i pp. prof. B. N ytko i J. Lassota.

F. SAC IISE.

W dniu dzisiejszym młodzi ż szkół 
średni cli ogółntoksztnlcąeych zasiadła 
do pi .sen mego egzaminu dojrzałości. Ze 
wzruszeniem zasiadają młodzi k a n d y 
daci na ludzi dojrzałych umysłowo. 
Te same wzruszenia przeżyw ają w 
domu rodzice i rodzeństwo. Jeduem  
słowem: zdenerwow ania i obaw nie- 
brak. Nie dziwnego. K ażdy staw ia py 
tanie. Weźmie przeszkodę., czy ..In

nych, określonych w arunkach, do któ
rych przygotowyw ał się przez szereg 
lat. Nie idzie więc na ni imaną przesz 
kłodę. Sam a zaś próba ma być spraw 
dzianom jego przygotowania umysło
wego, w yrobienia życiowego i wy trzy
maiosci nerwów. Życie człowiekowi na 
stręcza. wicie trudniejszych przesz
kód, wobec których m atura jest tylko

n ie“. Chodzi o rzeczy ważne — rok zy
cia. D}a ndodzieży stra ta  roku, dla vo 
dżiców kilkaset ziotjmh nowych, nie
produktyw nych wydatków, nie licząc 
zm artw ień i kłopotów.

W iadomo przecież, że nieraz od po 
myślnego w yniku egzaminu m atu ra l
nego zeleży całe życie późniejsze czło 
wieka. Nieraz bowiem młodzi ludzie z 
powodu ni; udanej m atury  załam ują 
się psychicznie. N iekażdy zresztą, dom 
może sobie pozwolić na to, by syn czy 
córka uczęszczali jeszcze rok do tej sa 
mej klasy.

W tej podnieconej atm osferze moż 
na nierzadko usłyszeć słowa niezado
wolenia i w yrzekań na maturę. 
W prost ,mówi się wyraźnie, że m atn ia  
jes t przeżytkiem , że jes t niepotrzebna 
Czytamy również i poważne rozprawy 
Ina tem at egzaminów m aturalnych ja 
bo przeżytków.

Czy egzamin m atu ralny  je s t po
trzebny1?

Na pierw szy rzu t oka należałoby 
powiedzieć: nie! W  jakim  celu się go 
urządza? Skoro szkoła przez kilka 
lat naucza i wychowuje ucznia, to zna

małem ćwiczeniem. Miody człowiek, 
jtó ry  pokona przeszkodę, zwaną m-t-

go doskonale. Skoro go zna, to poco
urządzać egzaminy spraw dzająca

Gdyby chodziło tylko o w ykazanie 
prżez uczn.a pewnej ilości wiadomoś 
ci, które 'sobie przyswoił — to śmiało 
można powiedzieć, że m atura jest n ie
potrzebna. Byłaby ona jedynie w tym  
w ypadku wyrazem  niezaufania władz 
do nauczyciela.
- Jednak jest inaczej,. O co' innego ! 

tu  jdżiOy PrZ y ma furze badam y nietyl 
ko, ‘wiadpmpsći. Badam y inteligencjo.,( 
Jedno,ydrnvq,. ale treści włel. > Uczeń 
mą ywykażąĆ órjentaćję w  łych sp ra
wach,' które' ’ były przedmiotem jego 
nauki szkolnej ,a zarazem Udowodnić, 
że potrafi je rozumnie wykorzystać 
dla zrozumienia -  i poznania chwili 
współczesnej w odniesieniu do życia 
środowiska, .Polski czy całego św iata. 
Uczeń ma przejść przez pewien próg 
próby. Ma wziąć przeszkodę w pcw-

tu rą , ma wielkie wewnętrzne zadowolę 
nie, że przez pierwszą próbę życiową 
ps zeszedł zwycięsko. N abiera ochoty 
do dalszej pracy, zachęcony pierwszem 
zwycięstwem. Szkoła zaś ma spraw 
dzian skuteczności swych wysiłków 
kilkuletniej pracy. T u ta j bowiem na 
jaw  często wychodzą, błędy metod sto 
sowanveh w nauczaniu czy wychowa
niu. U jaw nienie więc pewnych b ra 
ków może być wskaźnikiem dla szko
ły  (lub szkół), że w takiej czy innej 
dmouZiiiio pożądana je s t  zmiana.

J e n  argum ent też. przem aw ia za 
m aturą.

Je s t jeszcze inny. J  ńłi młodzież 
będzie opuszczała szkołę na podstawie 
świadectwa rocznego, wówczas na.Śtą 
p i zmniejszenie się wartości świadec
twa. P rzy  wstępie do wyższych uczci 
ni młodzież będzie się m usiała p o d 
dać gruntow nem u egzaminowi. Więc? 
W  takim  w ypadku można mówić o 
szczęściu, o przypadku — no i o mesz 
częściu.

Uczeń, zdający przed własną korni 
sją  ma tę  pewność, że kom isja, zna
jąc go, weźmie pod uwagę cało
kształt jego pracy, całość wyników 
p rzy  egzaminie z uwzględnieniem za  
interesow ań oraz warunków, w .ja
kich się uczył. O tern trudno mówić 
przy  egżanmiach masowych p rzed 'k o  
m isjam i obcemi.

Sama m atura jest właściwie pozo

Znowu dwa lainachy samobójcze
w Zagłębiu

NOŻEM W SERGE. — ZAWOI) MIŁOSNY PRZYCZYNĄ BOZPACZLX
WEBO KROKU.

W ypadki usiłow ania samobójstwa 
w Zagłębiu pow tarzają  się bardzo czę 
sto.

, O statnio znów m am y do zanotow a 
nia dwa tak ie  w ypadki.

Onegdaj nad brzegiem Białej P rze 
mszy w M aczkach leżał na  traw ie nie 
jak i Józef Paczyński, zam ieszkały w 
Maczkach.

W  pew nym  momencie Paczyński 
pow stał z ziemi i wydobywszy z kie
szeni nóż dw ukrotnie zadał sobie nim 
pchnięcia, w okolicę serca.

W  stanie n iezagrażającym  życiu

przewieziono despera ta  do szpitala  po 
wiatowego w Będzinie-

Dotychczas nie zdołano stw ierdzić, 
co było przyczyną rozpaczliwego 
kroku.

D rugi w ypadek usiłow ania samo
bójstw a w ydarzył się wczoraj w So
snowcu.

22_letnia W eronika Króchm alówna 
(Sosnowiec, Sucha 22) napiła  się esen
cji octowej.

Przew ieziono ją  do szp ita la  ubez- 
pieczalni społecznej w Sosnowcu.

P rzyczyną usiłowania sam obójstw a 
był zawód miłosny.

Prymitywna fabryczka fałszywych 
pieniędzy w Gołonogu

FAŁSZERZE PO N IE U D A N E J PRÓBIE ZOSTALI ARESZTOWANI.
Do jednego ze sklepików w Goło

nogu przyszedł l l- le tn i  W ładysław  
W aluga, zam ieszkały na kolonji J a n 
ki w Gołonogu i poprosił właścicielkę
0 cukierki, za które chciał zapłacić fa ł
szywą złotówką.

W łaścicielka sklepu poznała, że pie 
niądze są fałszywe i zam eldow ała o 
tern policji.

B adany chłopiec nie chciał w y ja
wić skąd otrzym ał fałszyw ą złotówkę
1 dopiero w czasie rew izji w m ieszka
niu jego rodziców nastąpiło  w yjaśn ie
nie.

Oto w m ieszkaniu W alugów poli
cja W ykryła prym ityw ną fabryczkę 
fałszywych monet 1-zlotowych i 50 
groszowych oraz znaleziono kilka fa l
syfikatów .

J a k  się okazało fałszerze na próbę 
wyprodukowali kilka falsyfikatów  i 
tylko dwa udało się im puścić w o- 
bieg.

W alugowie pracow ali przy fałszo
waniu m onet z niejakim  Józefem  
W ójcikiem ze Strzemieszyc.

W szyscy fałszerze zostali areszto
wani.

stałością „starej" szkoły. Jednak  
przy  dzisiejszej m aturze w idzim y,; że 
przy  tej starej form ie stosuje się no
wą treść, to znaczy: nowe metody, 
w ypływ ające już z ducha „now e'" 
szkoły. Zastosowanie nowych metod 
(badanie inteligencji, orjentacji, wyro 
hienia na podstawach um iaru, ku ltu 
ry ' i zaufania, a- prżedewśzyśtkięm  zy 
czliwości nauczycieli do młodzieży)' 
usuwa w cień zarzuty przeciwników 
m atury.

Jeszcze jądno. Zdawanie m atury 
przez ucznia jest poprzedzone sesją

rady  pedagogicznej, dopuszczającej 
uczniów-do m atury. Współczuć nałoży 
uczniom, wyczekującym na wyrok- 
dopuszczony, czy niedopuszczony?
W sp-..Jczuć trzeba domowi. Ale i
współczuć trzeba nauczycielom, zasia 
dających w kom isjach egzam inacyj
nych.^

Gdyby tak  rodzice, czy młodzież 
mogli usłyszeć i zobaczyć fragm ent 
pracow itej sesji dopuszczania ucz
niów do matury Przekonaliby się, ze 
samo dopuszczanie do m atury’ j,-st dla 
nauczyciela najcięższym okresem w ro 
ku szkolnym. Nauczyciel zwłaszcza- 
zaś dyrektor i opiekun prowadzi przed 
tern głębokie stud ja nad każdym ucz
niem, by na sesji zgodnie z sum ie
niem i wym aganiam i program u orz c 
o wartości ucznia. Taki sąd wydać nie 
łatwo. N ieraz bowiem zjawia się kon 
flikt* między sumieniem a program em . 
S tąd wiele można spotkać na sesjach 
momentów dram atycznych.

Mimo to w ypow iadam  się za egza
minami m aturalnem u. Uważam  bo
wiem, że w norm alnych w arunkach 
niedopuszczenie do m atury  czy niezda 
nie m atury  powinno być zjawiskiem  
rządkiem. Norm alne zaś w arunki pow 
stają  wtedy, jeśli poczynania szkoiv 
są podejm owane przez dom; jeżeli do 
ósmej klasy dostaje się młodzież do
brze przygotow ana i jeż. li rodzice u z 
mija decyzję szkoły, że nieraz lenie'1 
dla rozwoju jest pozostawić je w młod 
szej klasie na  drug i rok; jeżeli w resz
cie o m aturze zaczniemy myśleć mo 
w drugiem  półroczu ósmej klasy, lecz 
od samego początku nauki w g im naz
jum.

Wówczas nie będzie tragedyj  m a
turalnych. Nie będzie zm artw ień i u-, 
dręki domu. Nie będzie narzekań. Ma 
tu ra  stanie się radosnym  spraw dzia 
nem  dobrego przygotowania młoidzie- 

- ży do-: życia. Sprawdzianem  . . pom yśl
nym.

Pięknym  przeglądem  dorobku oś
miu lat?

'Takiej m atury życzę" w szystkim  te 
goroc-znym abiturjen tkom  i ab itu rien 
tom. Niećli dzielnie zdają. Z wiara w 
swoje'.siły,, by . z 'ta k ą ż  w iarą pójść w
życie.

B P . TADFUÓZ PA SIER BTN SK L

DZIECI W Y G R Y W A J Ą  W IE L K IE  
SUM Y.

W  -ciągnieniu os ta tn ie j  k la sy  32-ei L o 
te r i i  -cały szereg dzieci, d la  k tó ry c h  r o 
dzice kup il i  losy w ygra ło  znaęzne .sumy. 
P on iże j  p o da jem y  podobizną n a jb a rd z ie j
obdarzonej P o lu s i  S zw ejcerów ny z So
snowca, k tó ra  m ia ła  ćw ia r tk ą  losu, na 
który UW OM zk

P ołu sia  Szwejcerówna. 
l im y  m ło d y  szczęśliwiec, to P a m e lo  

R y c b le w sk i  z T o ru n ia ,  k tó re m u  m a m a  o- 
f ia ro w a la  ćw ia r tk ą  n u m e ru  83.8v">. a Im  
przeznaczy ł tem u num erow i ?() fieO ■’

Rom cio R ychlew ski.
Oboje cieszą się og rom nie  i p - s ta n o 

wili dalej g ra ć  i spodz iew ają  s ::: zn-.V.y 
•wygrać n a  33-ej L o te r j i  jeśli  nie w o k r e 
s ie ,  le tn im , to., w doda.', kowom ciemnienia 
gw iazdkow eni ,w g ru d n iu ,  gdyż  — w iado
m o — an io łek  o dzieciach pnmioLi.
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PORT
I WYCHOWANIE FIZYCZNE

DYSKW ALIFIKACJA PIŁKARZY 
W ZAGŁĘBIU.

Wydział gier i dyscypliny podokręgu 
Zagiń W a ostro występuje przeciwko obja 
wom zdziczenia i brutalności na boiskach. 
Ostatnio ukarano za rozmaite przekro
czenia następujących graczy: Cabaja z
KKS. Zagłębię surową naganą za niespor 
towe zachowanie się i brutalną grę, Gold- 
biuro a Arona i Wcisło z- KKS. Zagłębię 
dyskwalifikacją po 1 tygodniu za niebez
pieczną gre, Bogdanowa Miko-laja z RKG- 
Zagłębię dyskwalifikacją na 2 tygodnia 
za niosportowe zachowanie się  i pogróżki 
wTzgłedein sędziego, Kepe z lłucli,u dy
skwalifikacją na 4 tygodnie za słowną 
obrazą sędziego i niebezpieczną gre, Sin 
ks i Gutmana z Hakoachu dyskwalifika
cją po 2 tygodnie za niesportowe zacho
wanie sie na zawodach, Kokotka Arona z 
Hakoachu dyskwalifikacją na 2 miesiące 
aa brutalną gre i zwracanie uwag sędzie
mu na zawodach. Jednocześnie usuwa 
sie Kokotka od sprawowania funkcji ka- 
pi tana drużyny na przeciąg jednego roku, 
Magnera z Saturna dyskwalifikacją na '£ 
tygodnie za niesportowe zachowanie sie 
ma zawodach, Płachtę z Sarm aeji suro
wą naganą za niesportowe zachowanie 
ęię, Stelmacha z Solvayu surową naganą 
za niesportowe zachowanie sie na nawo. 
dach, Jegerowa z Ruchu dyskwalifikacją 
na, 1 tydzień za niebezpieczną grą na. z i 
wodach, Siwińskiego SS. Płomień suro
wą naganą za zwracanie uwag'sędziemu, 
Kluskę i Miklasa z Krynicy oraz Kuge 
z Sarmaeji surową, naganą za niesporto 
we zachowanie sie na zawodach, Cota z 
Cyklonu dyskwalifikacją na 3 miesiące 
za pogróżki względem sędziego, Ferdyna 
ł  Cyklonu dyskwalifikacją na 3 miesiące 
ca pogróżki względem sędziego, Nikiel a 
a Cykłbnu dyskwalifikacją na 3 miesiąco
wa pogróżki wzglądem sędziego, Małote 
p, Saturna dyskwalifikacją na 3 tygodnie 
ta  niesportowe zachowanie się wzglądem 
sędziego.

Poza tero U nja (Sosnowiec) ukarana . 
została 10 zł. grzywną, za wstawienie do 
gry niezgłoszonyeh graczy Bednarskiego 
i Bobrowskiego.

SSEssa*
X Wilimowski opuścił szpital, Wili- 

mowski opuścił szpital hutniczy w Wlk. 
Hajdukach i obecnie kończy kuracje nogi 
pod okiem specjalisty, pod opieką rodzi
ców v/ domu.

Wilimowski wróci na boisko nie wcze
śniej jak za miesiąc, wskutek czego 
JRueh.** wyjeżdża do Warszawy na spot
kanie z „Polon ją ‘* osłabiony. Wiłimow- 
skiego zastąpi Kubisz.

X Losowanie w turnieju piłkarskim w 
Brnkseli. W Brukseli na stadjonic w 
Jleyzel rozegrany zostanie w dn. 7 — 13 
czerwca międzynarodowy turn iej piłliai • 
ski z udziałem krakowskiej Wisły. Loso
wanie pierwszej rundy turnieju wypadło 
następująco: W isła —■ Polizei Chemnitz, 
Łiersehe — Peyenrood, Ajax — O. F. K ic
kers, Sochaux — Daring Club.

Do akt Nr. lun. 755/35, 764/35.

Obwieszczenie
Komornik Sądu Grodzkiego; w Sosnow

cu 1 rew. zamieszkały w Sosnowcu przy. 
Aleji M. Mireekiego Nr. 11, na m o c y  ar!. 
602, 603, 604 K. P. O. ogłasza, że w dniu 
28 maja 1935 r. o godzinie 11 (nic później 
jednak niż w dwie godziny) w Sosnowcu 
przy ulicy Prostej nr. 12 w mieszkaniu 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicz 
»ego w I  terminie ruchomości skłariają- 
ęyeh się z mebli domowych, oszacowa
nych na łączną sumę zl. 3.510 (trzy tysią
ce pie.ćset dziesięć). __ .

że w dniu 5 czerwca 1935 r, o godzinie 
11.30 (nie później jednak niż w dwie go
dziny) w Sosnowcu przy ulicy Modrze- 
jowskiej nr. 27 w sklepie odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego w I  te ry  
minio ruchomości, składających się z róż
nych towarów, oszacowanych na łączną 
♦urnę zł. 829 gy. 07.

Powyższe ruchomości oglądać można 
pod wskazanym adresem w dniu licyta
cji.
w z. Komornik (—) FELICJAN MILLER.

Sosnowiec, dn. 22 m aja 1935 r.

X Najbliższe mecze. W najbliższą nie 
dzielę rozegrano zostaną następujące me
cze o mistrzostwo ligi:

W W arszawie walczy Polonia z R u
chem. W  Krakowie W isła spotka się z 
Garbarnią. W Świętochłowicach przeciw
nikiem Śląska będzie Cracoyia. W, Po
znaniu W arta gra z Legją warszawską. 
W Łodzi odbędzie się mecz ŁKS. — Po
goń.

X Nie będzie procesu. Jak  wiadomo, w 
awiązku z meczem Pogoń — Logja, zarząd 
Pogoni wytoczył zawodnikom Legji pro. 
ces*karny. Obecnie Pogoń skargę sądową 
wycofała..

w Angljł spadły śniegi. Oto obrowk * * 3 ^
rają do ciepłych zagród wygnane z , - 4 r
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W zruszający dram at tro jga  ludzi

Pisaw ii s miło n r  m
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Nadprogram : Tygodnik Param onntu i Pata.

Ceny miejsc od 25 gr.

WKRÓTCE: N IE  CHCĘ WIEDZIEĆ KIM JESTEŚ

Kino Teatr

D ziś !  D z iś

SZPIEG NR. 13
Mata Kari Ameryki 

W ro lach  głównych: GARY C O O PE R  i MARION
DAViES

Nadprogram dodatek kolorow y p. t. „Radj® 
w składzie lalek" i Tygodnik Pata

Komitet Budowy W iaduktu i Bocznicy Kolejowej Normalnotorowej Zawier
c i e  _  Poręba — Siewierz przy Zarządzró Miejskim w Zawierciu ogla-za.

pnetarg nieograniczony
na budowę kolektora kanalizacyjnego żelbetowego o długości 319 m. b. oraz na bu
dowę ścianek oporowych przy ulicy Piłsudskiego, Błanowsltiej, Piaskowej,, Ii-go 
Lietopada i Alei Jachowicza.

Wszelkie informacje oraz druki ofertowe można otrzymać za opłatą zf. 19, 
od dnia 24 m aja 1935 r. w godzinach od ll_tej do 14-tej w Wydziale Technicznym 
Zarządu Miejskiego w- Zawierciu.

W adjum w wysokości 2 proc. ofertowej sumy w gotowee lub p a p ie r a c h  war
tościowych należy ‘'wpłacić do Kasy Z artądu  Miejskiego w Zawierciu. O tcrty 
w podwójnych zapieczętowanych kopertach, opatrzonych nazwą roboty, na.ezy 
złożyć w Wydziale Technicznym Zarządu Miejskiego w Zawierciu do dnia i czerw
ca 1935 r. do godziny 11-te j rano. „ , , , ■

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru oferenta względnie
unieważnienia F ^ t a ig u .  ^  ^ gabijiecic Prezydenta m. Zawiercia w dniu 7 czerw

ca 1935 r. o godzinie H -tej rano. PR ZL WODN1CZĄCY KOMITETU
Zawiercie, dnia 20 m aja 1935 r. ( - )  Inż. Z. SOWIŃSKI, Poseł na Sejm.

Sygnatura Km. 601/34 r. '

Obwieszczanie 
o lic^taeli nieruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Sosnow
cu rew iru Ii-go egzekucyjnego Jan  Ohrzą 
stowski, mający kancelarję w Sosnowcu, 
ul. Pańska Nr. 34-a na podstawie art, 676 
i 679 k. p. e. podaje do publicznej wiado
mości, że dnia 24 Czerwca 1935 r. o godsa.
13-ej w Sądzie Grodzkim w Sosnowcu od
będzie się sprzedaż w’ drodze publiczno-, 
go przetargu należącej do dłużnięzki E-, 
stery - F ajg li R usinków ^ i egze/kwująeej- 
Adeli Heftmanowej w równych niepodziel 
nyeth połowach, nieruchomości: działka
placu o ogólnej powierzchni 173.182, poło
żonej w' Sosnowcu, powiatu Będzińskiego, 
przy ul. I-go Maja Nr. polic. 28, oraz bu
dynków’: 1) domu - oficyny prawej z ce
gły o 14-tu ubikacjach mieszkalnych, 2) 
szopy z desek, 3) stajni z cegły i 4) ubię-, 
pów i śmietnika i mającej urządzoną księ 
gę hipoteczną >y Wydziale Hipotecznym 
Sądu Grodzkiego. w: Sognąwcu, / 'pod. Nr. 
rop. 138-3. :i.; • u.,-}':
. Njtói'uehomość . oszacowana została pa 
sumę zł. I91CQ, cena zaś wywołania wyńo- 
si zł. 14,825, sprzedaży' podlegać będąie w 
całości. ' . . .  i .1

Przystępujący do p rz e tą rg u ,obowiąza- 
ny jest- złożyć rękojmię/iy wysokości zło
tych 1910.

Rękojmię uiałeży złożyć w goto, 
w iż nie albo w takich papierach 
wartościowych bądź książeczkach wkład
kowych instytucji, w których wolno umio 
szczać fundusze małoletnich. — Papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełdowej. Przy licytacji bę
dą zaebow-aue ustawowe warunki licyta
cyjne, o ile dodatkowem publiezuem ob
wieszczeniem nie będą podane do wiado
mości warunki odmienne. -— Prawni osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji' 
i  przysądzenia własności na rzecz nabyw 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złożą dowodu 

że wniosły powTództwo o zwolnienie n ie
ruchomości lub jej części od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właśeiw-cgo Są
du. nakazujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed 
licytacją wolno oglądać nieruchomość w! 
dni powszednie od godziny 8-ej do 18-ej 
akta zaś postępowania ekzekueyjnego nap 
żna przeglądać w sądzie grodzkim wT So
snowcu. ul. Kilińskiego. .

Komornik JAN OH R Z ASTOM SKI. 
Dnia 11-go m aja 1935 r.

MASZYNĘ do pisania „Mercedes** oka
zyjnie sprzedam. Sosnowiec, Warszawska
6, mieszkania 13._________________ ._____

ejJW G place  narożne przy uUcy Grabowej 
do snrzedania. Wiadomość Sosnowiec, 1 >ł 
Bialskiego 38, Cuglewski.

POTRZEBNA zdolna oudulalorka na str 
łe. Sosnowico, Będzińska 3/, Kucharski.

MOTOCYKL z przyezepką m arki „Eyco- 
lsior“ 500 cm., górą sterowany, z wieloma 
częściami zapasowemi, w bardzo dobrym 
stanie zaraz do sprzedania. Dąbrowa Gór
nicza, Szkoła Górnicza, M arjan Grzanka.

W PN IU  2 ozcrwca 1935 r. o godzi ' j 3 
popołudniu w lokalu sołtysa wsi Bobrow, 
niki -odbędzie się wydzierżawienie tere
nu łowieckiego o przestrzeni 827 ha na
■łat 3. __________________
WSPÓLNIKA cichego do interesu z tysią 
eem złotych poszukuję. Zgłoszenia p iś
mienne do „Exprosu“ Dąbrowa dla „Aza‘_ 
13 B )ł. na odcinku Dąbrową — Czel"dz 
zgubiono samochodowy numer 1711. Ł a
skawy’ znalazca zwróci na pos crunek po
licji w Dąbrowie lub na Plac Żwirki w 
Dąbrowie.

LW A pokoje z kuchnią do wynajęcia. So
snowiec, Książęca 2 przy Rudnej. 
MIESZKANIA 2 pokojowo z wygodami' 
do wynajęcia. Ul. Jagiellońska 3.

ZGUBIONO patent na handel roznośn.*, 
kl. 5. b na imię Mejlich Listgarten. Bd' 
dżin Zawale 16, wydany przez U rzął
Skarbowy w Będzinie.   — —-
UNIEWAŻNIAM skradzione weksle bez* 
terminowe: 2 po 500 zb, 1 na 1000 F ł
SCO zł. z podpisem Pieezyraka Michała.
Dąbrowa;. Ziel o n a . _________   ~
KANTOCH FRANCISZEK zgubił legi* 
tym ację Funduszu Bezrobocia wydaną 
przez gm. Bobrowniki.[1 1  ń u h  b  » *-• u       “ r  » * l
ADLER M AJER z g u b i ł  dowód osobisty 
zaświadczenie książki wojskowej i  l e g i t y  
mację bezrobocia, wszystko iwydano w 
Będzinie.

Wydaw ca  Helena Moi isioiska Druk. „Espres Zagłębia1* '.Sosnowiec, Teatralna L Ael. 4-’JŁ Kedaktor odp. Lucjan Horski.


